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„Nowa Reforma" wychodzi dwa razy dziennie.

Nuflicr p o r a n n y  wychodzi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni poawiątecznych, 
numer p o p o ł u d n i o w y  codziennie z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych. *■
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’ e ra tą  i  oy to sz en ia  (inoeraty) uprasza się nadsyłać wprost do Adnstaistracyl 
„N. Reformy** w Krakowie. 

lłe(*< k e y a : p I .  JagieLonska 10, Administracya; ul. św. Anny 3.‘> 
Telefon Redakcyi i Administracyi Nr 41. Dla rozm-iw zamiejscowych 1672.

Nr rach poczt. Kasy oszczęd. 857.484. *
lir jrop isó io  n a d s y ła n y ch  J łcd a h cya  n ie  zw ra ca .

W e Lwowie "prz ;daż numerów po 12 hJ.: w Biurze dzienników S . S o k o ł o w s k i e g o ,  
ulica Jagiellońska 3 i w B i u r z e  P lo h n a ,  ulica Karola Ludwika 9. /

Cena numeru 10 hal., z 'przesyłka, pocztową 12 hal.
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P p e n u m e z > a t ę  p r z y j m u j ą :
7-amieiscowąi Administracja „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy pocztowe; miejsco­
wą « Administracya „Nowej Reformy". — Główna trafika w Rynku. — Agencya J. flopcasa 
i A. Salomonowej, ul. Szczepańska 9; Biuro dzienników M. Knpczyca, nl. Jagiellońska 7;

Trafika w Sukiennicach.
7am '?iscow ą prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) przyjmują: We Lwowie Biura 
dzienników: A. Baclistab, ul. Karola Ludwika 21, S. Sokołowski, ul. Jagiellońska 3. — 
W Jarosławiu A. Amsier. — W  Tarnowie M. Rockach. — W  Wiedniu Herman 
Gcldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów), L Wollzeilo 6. — M. Dukes Nacufolger, 
Haasensfrein & Vogler (także w Hamburgu, Frań1 'urcie n. M , Berlinie, Lipsku, Bazylei 
i Wrocławiu). — R. Jfosse (takźo w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze'. — 
H. Schalek (Wollzeilo). — W  Paryżu Socićtó Mutuelle de Pńblicitć A. L orette , direot-eur

61 Rue Rougemont.
O g  o sz e n ia  (inseraty) przyjinoje Adminietracya „Nowej Reformy" za opłatą od miejsca 
wiei-za drohnem pismeim (petit) za pierwszy raz 24 h ., za każdy następny raz 18 h. — 
Nadesłane po 80 h. od wiersza. — Głosy publiczce ro 2 kor. od wiersza. LTk?ed 
tabelaryczny, cyfrowy, saomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Załączniki uo „Nowej Re­
formy" (pnspekty, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. 

dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów.

Upailsk ą&rlar̂ sitsu-yzmii.
w  k o s l r y i .

Z enuncyaey}, ja,kio się w  ostatnich dwócli 
dniach pojawiły z powodu odroczenia Rady 
państwa, komunikat rządow y w  „W iener Ztg “  
uzasadniający postępowanie rządu, na najwię­
kszą zasługuje uwagę i najdonioślejsze ma zna­
czenie, przedewszystkiem dla swej —  szcze­
rości. Enucyacya rządowa zawiera cały pro- 
(gram, oparty na tezach, zupełnie w  innych 
'państwach konstytucyjnych nie znanych, z 
wyjątkiem  może Rosyi, gdzie Puma nie posia­
da  ani wielkiej powagi, ani stanowiska w  pań­
stwie dominującego, tak, że zawsze ustępować 
musi, ilekroć konflikt z rządem zagraża. I w 
Austryi wyrobiła się od czasów bar. B i e -  
n e r t h a praktyka, że na wypadek konfliktu 
z rządem, zamyka się, albo rozwiązuje parla­
ment, zamiast łatwiejszego, tańszego i jedynie 
konstytucyjnego środka —  zmiany gabinetu.

Za lir. S t ii r g  k  h a praktyka ta nietylko się 
.ustaliła, ale ujętą została w  normy „prawidło­
w e '1. Zapoznaliśmy się z zupełnie nowemi teo- 

:ryami prawno-konstytucyjnemi. W  Czechach 
) Niemcy zabarykadowali Sejm, przez 5 lat unie­
m ożliw iali obrady, wywołań bankructwo kraju, 
ale zamiast obmyślenia skutecznych środków, 
;celem przywrócenia życia konstytucyjnego w 
Czechach, —  do reszty je zupełnie zniszczono. 
Rząd skonstruował sobie „Staatsnotrecht“  i na 
m ocy patentu cesarskiego ustanowił,, Komisyę 
administracyjną" w Czechach, nieprzewidzia­
ną i nieznaną w  konstytucyi. Jak niebezpie­
cznym był tu powrót na drogę patentów, sta­
wianych ponad konstytucyą z cichą aprobatą 
parlamentarną, świadczy właśnie komunikat 
rządowy, uzasadniający odroczenie parlamentu

W  komunikacie tyin rząd daje sobie już roz­
grzeszenie za przyszłe kroki swoje, niezgodne 
z przepisami konstytucyi i zasadami rządów 
konstytucyjnych. I  tym lązem hi. Sturgkh po­
wołuje się na „Staatsnotrccht11 i wypowiada 
tezę, że „pańam ent jest tylko środkiem od o- 
siągnięcia celów  konstytucyjnych", aby dojść 
do wniosku, że „jeśli ten środek nie dopisuje, 
to musi się dojść do celu przy użyciu Innych 
śi odko w". Jest to generalna „indemuitas“  na 
absolutyzm. „Inne środki", aniżeli parlamen­
tarne dla zaspokojenia potrzeb państwa, leżą 
poza obrębem konstytucyi, która właśnie prze­
staje istnieć, podług ustalonej przez hr. 
Stiigkłia tezy.

Czujemy też, że odroczenie Rady państwa 
nia tym razem głębsze znaczenie, sięgające 
po za wyjście z chwilowej kłopotliwej sytu- 
acyi. Zachowanie się rządu podczas ostatniej 
„trzydniow ej sesyi" było więcej niż podejrza­
ne, Rząd wie najlepiej, że ta Izba, której człon­
kiem był także taki 5vflih, jest zupełnie zde­
zorganizowana i że brak jej osobistości kieru­
jącej, posiadającej wpływ  na stronnictwa. —  
Mimo to rząd zachował się zupełnie biernie, z 
pewną lubością przypatrywał się grze intryg, 
to czeskich, to niemieckich, a pozostawiając 
Izbę samą sobie wiedział, że w ten sposób naj­
pewniej sprowadzi katastrofę parlamentarną. 
Stanowisko rządu czyniło wrażenie, że nie ży­
czy sobie wcale usunięcia trudności parlamen­
tarnych, że woli rządzić bez parlamentu, że 
chce dojść do celu „innemi środkami".

Ani jednem słowom nie myślimy bronić 
obstrukeyonistów, na których wobec tych ten- 
dencyj rządu spada tem większa odpowiedzial­

n o ś ć , i którzy popełnili wprost zbrodnię. W ypo­
wiedzieliśmy już kilkakrotnie sąd o obstrukcyi, 
'a  doświadczenie uczy, że może ona działać tyl­
k o  destrukcyjnie, ale nie może budować, i że 
świadomie lub nieświadomie, służy tylko rea- 
kcyi. Ale ta swawolna obstrukcja  nie rozgrze­
sza. rządu.

G dj by hr. Stiirgkh nie stal dzisiaj na czele 
gabinetu, lecz był jeszcze członkiem partyi 
„w icrno-konstytucyjnej", inaczejby myślał o

JERZY ZJŁAWSKL

F R 0FF.S0P BUTRYM
Powieść współczesna.

(Z  cyklu: „L a  as f e m i n a e 8).

61 (Ciąg dalsiy).
Mówiąc to, muskała mu ruchem głow y twarz 

wemi włosami, a polem w yciągając w tył ręce, 
ujęła jego  skronie i przycisnęła na ch w ilę 'd o  
Ust swych gorących i upojnych.

—  Och ty! mój ch ło p cz e  !
—  Hela!
Nagle głow ę jego odepchnęła, 

i — Odejdź. Muszę się ubrać.
. Osunął się na zienn^ około jej kolan.

—  Słuchaj mnie. Właśnie prosić clę chciałem, 
abyś dziś tak wcześnie nie odchodziła. Koncert 
'dopiero za dwie czy  trzy godziny się zacznie, 

'a  zresztą co  ci po tym koncercie? _
—  Muszę się ludziom pokazać.
—  Po co? na co? —  błagał cicho. —  Posłu­

chaj, Helu, zaczyna się teraz .nasza godzina, 
siądziemy sobie przy sobie i będziemy gwa­
rzyć.... l a k  rzadko dajesz mi coś więcej* ze sie­
bie ponaa ten uścisk —

>—  Gzy m ałe?
Przechyliła w  tył głowrę i spojrzała nań bły- 

szczącemi z pod opuszczonych powiek oczvma. 
L'sta w -zastygłym  uśmiechu wpół rozchylone 
drgnęły lekko, i wysunęły się nieco naprzód jak

„Staatsnotrecłit" i o parlamencie, jako „środku 
do celu". Jeżeli do swawoli z dołu przyłączą 
się jeszcze swawola z góry, dojdziem y do anar­
chii. Gazie ludność ma właściwie szukać obro­
ny swych praw konstytucyjnych, jeżeli nad 
niemi nie czuwa parlament, sprowadzony przez 
różnych intrygantów na manowce, ani rząd, 
którego to jest obowiązkiem?

Jako swój cel najwyższy, który osiągnąć 
musi bez względu na środki, rząd proklamuje 
„państw o". Świadczy to o lcrótkowidztwie nie- 
zwykłem, jeżeli sfery miarodajne spodziewają 
się istotnie tą drogą absolutyzmu uzdrowić 
państwo. Parlament, -wychodzący z powszech­
nego prawa głosowania, miał być ostoją cen­
tralizmu, a właśnie pod tym względem nie do­
pisał, bo doprowadził do zupełnego fiaska cen­
tralizmu, co rząd sam przyznaje w  swojej enun- 
c }a cy i. Spory krajowe mają się rozstrzygnąć 
„auf dem Boden der cigenen Heimat" —  czy­
tamy w  komunikacie rządowym, a nieco dalej: 
„należy w przyszłości usunąć z Rady państwa 
tego rodzaju spor} Stary to a zwalczany na­
miętnie przez rząd i Niemców program autono- 
mistów. Nie tak dawno temu, gdy chciano Ru­
sinów utrzymać przy dobrym humorze, inne 
odzywały się w  Wiedniu zasady i nie przy­
puszczaliśmy wcale, aby Niemcy nagle entu­
zjazm owali się dla hasła: „Zuritck zum. Land-

tagU* • - i iG dyby to nawToceme było szczere, możnaby 
się spodziewać tak koniecznego dla państwa 
ustroju i powitać odroczenie parlamentu i ko­
munikat rządowy, jako początek końca sztucz­
nego centralizmu. Tak jednak nie jest. W ątpi­
my, aby sfery rządzące w Austryi zdobyły się 
dobrowolnie na radykalną przemianę ustroju 
wewnętrznego w  sposób, odpowiadający cha­
rakterowi państwa i jego rzeczywistym postu­
latom. W iedeński zapał autonomiczny jest tyl­
ko cn w iW y m  wybiegiem ; o m ele  szczerszą 
jest nowa teorya prawno-państwowa o „Staats- 
notrecht".

Odroczenie parlamentu, to nie początek u- 
zdrowienia parlamentu i stosunków politycz­
nych i narodowych w państwie. Sądzimy ra­
czej, że znajdujemy się w przededniu wielkiego 
przesilenia parlamentarnego w Austryi rzą­
dów absolutnych. Zbliżają się złote czasy en- 
tuzyastów „octro i", i om też jedyni objawiają 
głośno, zbyt nawet głośno swoje zadowolenie 
z powodu zamknięcia parlamentu.

fa t lt f  w y z r a H u ft  s y f i i n c ^ .
(Telefonem.)

W iedeń, 18 marca.
Przyw ódcy stronnictw bawią jeszcze w  W ie­

dniu i czynią staranie o zwołanie parlamentu 
w maju lub czerwcu. W yrażają bowiem obawy, 
że dłuższe odroczenie Rady państw a, aniżeli 
jest chwilowo konięcznem, zamieniłoby rządy 
paragrafu 14-go w  system. Stronnictwa wię­
kszości są zdania, że rząd jest obowiązany 
zwołać po świętach parlament nie tylko dla u- 
chwalcnići regulaminu, ale i dla spróbowania, 
czy nie dałoby się uchwalić budżetu, zanim 
rzad zdecyduje się w ydać prowizoryum budże­
towe na drugie półrocze yv drodze paragrafu 
14-go.

Rząd jednak zajmuje dalej stanowisko zu­
pełnie bierne i żąda od stronnictw gwarancyi, 
że parlament będzie w  lecie zdolny do pracy. 
Rząd. wstrzymuje się od wszelkiej inieyatywy 
i pozostawia wyłącznie stronnictwom rolę po­
średnika.

Zdaje się, że akeya stronnictw na rzecz zwo- 
lania parlamentu po świętach, będzie p odata  
na now o w czasie sesyi delegacyjnej w  Buda­
peszcie, która to sesya rozpocznie się z koncern 
kwietnia. Jak słychać, także cesarz udaje się 
do Budapesztu i zabawi tam przez cały czas 
trwania sesyi delegacyjnej.

do pocałunku, —  pierś jej, ciągło niepokalanie 
doskonała w szlachetnym sw'ym kształcie, wznio 
sła się w  głębokim  oddechu i pozostała tak na 
moment wyniesiona, jakby miłosną żądzą na­
brzmiała...

—  Czy mało...? —  powtórzyła zaledwie do­
słyszalnym szeptem.

—  Nie! To dużo, to więcej niż świat, to szczę­
ście, to rozkosz, to życie! wszystko! Och, moja, 
m oja ty! Ginę ze szczęścia przy twoich nogach. 
Nie wiedziałem nawet, że może w ogóle być 
szczęście tak wielkie i upojne!

Przypadł ustami do je j kolan i zaczął chłonąć 
w obłędnych pocałunkach jej ciało.

—  Widzisz, mówiłeś, że będziemy siedzieć ci­
chutko, a czyż ty to potrafisz9 Znowu całujesz.

—  Boś jest słodka! boś upojna! rozkosznaś 
jest cała! Ale teraz zobaczysz, już będę spo­
kojny, tylko małą, małą godzinkę jeszcze...

—  Słońce już zaszło.
—  To nic. Zapuszczę firanki, rozpalę ogień na 

kominku. To takie dobre, poczciwe mieszkanie 
w  starej kamienicy, co ma głębokie wnęki u 
okna i kominki w  ścianie.

Księżna uśmiechnęła się.
—  A  wiesz, że ja  ten pokój znałam przed tem 

jeszcze, nim ty go zająłeś?
Ciemna chmura przemknęła błyskawicznie po 

czole chłopca.
—  Byłaś tu? - spytał spokojnie.

" —  Tak jest, byłam raz, —  odrzekła z jasnym 
uśmiechem.

—  U kogo?,

Na wczorajszem posiedzeniu Koła polskiego 
za wnioskiem dra Grossa o zwołanie parlamen­
tu w  maju, oświadczyło się 9 posłów, a za o- 
desłaniem tego wniosku do komisyi głosowa­
ło 8 posłów. Ze względu jednak na nieliczny 
komplet, prezes zadecydował, aby, wniosek o- 
desłać do komisyi parlamentarnej

Jutro oczekiwane jest rozporządzenie ce­
sarskie, upoważniające rząd do operacyi kre­
dytowej, w  wrysokości 497 milionów koron. —  
Charakter tej operacyi nie jest jeszcze znany. 
Kom isya dla kontroli długów państwmwyeh w 
poniedziałek jeszcze oświadczyła się przeciw 
zaciąganiu pożyczek na dłuższy czas na pod­
stawie paragrafu 14-go, ponieważ sprzeciwia 
się to konstytucyi. Zdaniem tej komisyi rzad 
może, na podstawie paragrafu 14-go, zacią­
gać pożyczki tylko na p ok ryre  długów bieżą­
cych, pożyczki krótkotrwałe, najwyżej na lat 
5. Słychać jednak, że rząd ma zamiar wydać 
bony kasowe, zwrotne po latach 15 lub 20. O - 
stateczna jednak decyzya jeszcze nie zapadła. 
W edle innej wersyi, bony kasowe mają opie­
wać tylko na trzy lata. Odpowiednio do termi­
nu, na jaki pożyczka będzie wydana, stopa pro­
centowa wynosić będzie 4 lub 4y2 %.

Słychać, że na razie rząd wryda bony kasowe 
do w ysokości tylko 350 milionów koron. De­
cyzya zapadnie dzisiaj.

P u  M i r t  m o r f c i p j .
Przedwczoraj w ykonany został w- Paryżu za­

mach, który wywułał olbrzymią sensacyę na­
wet w tej stolicy świata, mającej codziennie 
j ikąś sensacyę. Kobieta inteligentna, przeby­
w ająca od dzieciństwa w najwyższych sferach 
społecznych, daje szereg śmiertelnych strzałów 
do redaktora, który naruszył honor jej męża. 
Sprawczynią zamachu jest pani OaiHaux, żona 
ministra skarbu, ofiarą Gaston Calmette, reda­
ktor znanego dziennika pi a wicowego „F igaro".

Ażeby ocenić ten zamach ze stanowiska po­
litycznego i etycznego, należy poznać dokła­
dnie jego tło. Otóż pani Caillaux, druga żona 
ministra skarbu, Józefa Gaillaux, który się roz­
w iódł z pienvszą żoną, liczy 41 lat życia i jest 
również rozwódką, była bowiem poprzednio żo­
ną literata Leona Olaretiego, synowca nieda­
wno zmarłego Juliusza Olaretiego, dyrektora 
komedyi francuskiej. W życiu publioznem nie 
występowała nigdy, słynęła tylko z urody i w 
życiu towarzyskiem odgrywała zawsze znacz­
ną rolę.

Józef Cailłaux, liczący 59 lat życia, jest już 
po raz trzeci ministrem skarbu i wr obecnym  ga­
binecie francuskim odgrywa taką rolę, jak  nie­
gdyś Julian Dunajewski w- gabinecie austrya- 
ekim hr. Taaffego, kiedy prasa wiedeńska z 
przekąsem powtarzała „Kabinetfc Dunajewski 
genannt Taaffe". Otóż Caillaux, prezes komite­
tu wykonaw czego partyi radykalnej, jest duszą 
obecnego gabinetu Doiunergue a, 1 tóry est tyl­
ko jego nominalnym prezydentem. CafHa,ux 
ma sławę znakomitego finansisty, zwłaszcza 
znaway spraw' podatkowych.

Należy dodać, że śwdetną karyere polityczną, 
rozpoczął już w młodym stosunkowm wieku i żc 
jest człowiekiem bardzo bogatym, a stanowi­
ska w  rozmaitych bankach przynoszą mu . 
brzymie dochody. Caillaux, mający także po­
wodzenie w życiu publicznem i PrJ " 1 4 eiTj ’ 
miał oczywiście także bardzo wielu otwa yc i 
i ukrytych wrogów, zarówno politycznych jak 
osobistych.

Gdy ataki w parlamencie nie przyniosły po- 
żąuanega skutku, a przeciwnie Caillaux coraz 
silniej umacniał swoje stanowisko, wrogowde 
ministra chwycili się radykalnego środka, ja­
kim w Titryżu są rewmlacye w prasie. Od kil 
ku tygodni zaczęły się pojaw iać wr „Figarze" 
zjadliwe artykuły przeciwko ministrowi skarbu, 
które pisał Gaston Calmette, wybitny dzienni-

—  U doktora Poleskiego.
—  U tego garbusa —- —  ?
—  Tak.W  godzinę potem, kiedy się zastrzelił 

Leżał tutaj, o, około okna, właśnie w  tym miej­
scu, gdzie ty klęczysz.

—  Znałaś go?
—  Tak. Ale to smutna historya. Nie mówrmy 

iuż o tem.
—  Ja chcę wdedzieć!
—  Cicho!
Przyciągnęła znów jego głowę ku piersi i ca ­

łowała go po oczach, po ustach, po skroni.
—  Tak się dziwmie składa— Czyż ja wówczas 

mogłam była pomyśleć, że będę tt> kiedy z to­
bą, przy tobie... Nie znałam cię nawet jeszcze. 
A le to szczególne, że ty  właśnie to mieszkanie 
wynająłeś.

—  Nic opowiadałaś mi nigdy o tamtej histo- 
ryi...

—  Po co?  Cóż nas obchodzi to wszystko, co 
było czy mogło b yć? Czyż nie tak? ( -

—  Tak, lak !
—  Ale gdyś mi dał adres i gdy tu pierwazy 

raz do ciebie wchodziłam, wtenczas w jesieni, 
tak mi było dziw nic, tak dziwnie...

—  Widzisz, (craz ty się zadumałaś. Płaczesz?
Usunęła go lekko dłonią.
—  Ty le mi się różnych rzeczy przypomina, —  

szepnęła, mrużąc m cco załzawione oczy.
Objął ją  ramionami jak dziecko.
*— Nie myśl, nie myśl! Przecież jesteśmy ra­

zem ze soba i żadnego wczorajszego dni? nie 
było! ^

ka-rz . cz ło w e k  bardzo zręczny, a bezwzględny.
Calmette w  jednym z artykułów' nie zawahał 

się zarzucić ministrowi, że był wmięszany do 
oszustwa osławionego bankiera Rochette’a. W  
innym artykule twierdził Calmette, że Caiłlaux, 
obok m ilionów, które czerpie z majątku sw oje­
go, pubiera jeszcze rocznie 300.000 franków ja ­
ko członek rad nadzorczych w' kilku bankaćn. 
Ile razy obejm ie tekę, składa pozornie urzędy 
w bankach, podstawiając na swoje miejsce sło­
mianych zastępców'.

Dnia 13 b. ni. Calmette wymierzył śmiertel­
ny —  zdaniem jego —  c ;os swojemu wTOgowi. 
Ogłosił mianowdcie znany list, pisany przez 
Caillaux przed laty do pierv.szej swrojej żony, z 
którą się następnie rozwiódł.

W  liście owym , który wczoraj przytoczyli­
śmy, pisze Caillaux pomiędzy innemi: „Mimo 
najlepszej chęci nie ittogłem wczoraj pisać. Mu­
siałem przetrzyunać dwa ciężkie posiedzenia 
Izby deputowanych, z których jedno trwało od 
godz. 9 rano do południa, drugie od godz. 2 
do 8 wieczorem, iYróciłem do domu jak  roz­
bity. Ale odniosłem piękne zwycięstwo. Oba­
liłem podatek dochodowy. W ystępując pozor­
nie w  obronie jego, zbierałem oklaski od pra­
wicy i centrum, a lewicy nie martwiłem. Po­
wiodło mi się nawy skierować na praw'o.“

Odkrywając przed światem dwulicow ość 
Józefa Caillaux w sprawie tak doniosłej, jak 
reforma podatków  i zaprowadzenie progresy- 
wnego podatku dochodowego,_ sądził Calmette, 
że zmiażdży swojego przociwmika. A le Caillaux 
widocznie większego znaczenia do tego listu 
niê  przywiązywał, poprzestał bowiem  na o- 
świadrzeniu, że działo się to jeszcze za cza­
sów gabinetu Waldecka-Rousseau, tudzież, ze 
on —  Cwillaux —  postąpił tak w porozumieniu 
z prezydentem gabinetu i Ribotem.

Caillaux mógł tem więcej przejść do po­
rządku dziennego nad tą rewmlacyą, że ostrze 
jej zwTaca się przeciwko Calmette’ owi. Należy 
sobie uprzytomnić następujące okoliczności. 
Gdy Callbuix wiódł proces rozw odow y prze­
ciwko swojej pierwszej żonie, ofiarował je j ren­
tę w  kw ocie 80.000 fr. rocznie, w  zamian zaś 
zażądał wydania wszystkich swroieh listów. 
Pani Caillaux zgodziła się na to, ale wddocznie 
kazała odfotografow ać całą korespondencyę, 
którą obecnie w ręczyła Calmette'owi.

W  jakich warunkach to się odbyło, wykaże 
rozprawa sądowa, obecnie atoli można już 
stwierdzić, że pierwsza żona ministra Caillaux 
ma charakter ujemny, gdyby' nawet listy mę­
ża wydała w  cudze ręce bezinteresownie. Je­
szcze bardziej ujemne światło rzuca ta publi- 
kacya ma charakter Calmette'a. Ogłaszanie cu­
dzych listów prywatnych i poufnych, bo pisa­
nych do żony, a nie do obcych  ludzi, stanow­
czo nie zgadza się z etyką  dziennikarska i jest 
potępienia godnem. G dyby chodziło o zdema­
skowanie zdrajcy narodu, szpiega i prowoka­
tora, krok taki bydby dozw olony, ale nie ucho­
dzi stanowczo, gdy ma posłużyć do obalenia 
ministra i nasycenia osobistej zemsty.'

W  tym wypadku należy jeszcze podnieść, że 
od szeregu lat w  sprawie reformy podatkow ej 
odgryw a się kom edya zarówno w Izbie deputo­
wanych, jak  w Senacie. Z wyjątkiem socya- 
listow', ani prawica, ani lewica nie pragnie re­
form y podatków, zwłaszcza zaprowadzenia po­
datku osobisto-dochodowago. Dotąd grzebano 
tę reformę wr ten sposób, że przekazywano ją 
komisyi, która wr porozumieniu z Izbą badała 
sprawę „ad infinitum". Jak sie zdaje, parla­
ment 1-ów'nież obecnie zajmował się tą reformą 
podatków  nie zbyt szczerze, przewlekając spra­
wę o ile możności. A le co  do ministra skarbu 
Caillaux, to bez wwględu na dawnie jego  stano­
wisko wt sprawie y fo rm y  podatków , należy 
przyznać, że obecnie on właśnie najsilniej w y­
stępował za dokonaniem reformy.

Tak w ięc wobec tych faktów  wszystko prze­
mawiało za tem, że kampania, którą pod ją ł Cal­
mette, spełznie na niczem. Niestety obecna żo­

na ministra Caillaux postanowiła pom ścić męża 
i wykonała fatalny zamach na Oalmette’a. Na* 
gońce na męża postanowiła położyć kres strza­
łami rew'olwerow'emi, aczkolwiek nie miała za­
miaru zabić nieprzyjaciela. Zamach ten przy-* 
niósł tylko szkodę zarówno jej mężowi, jak ga-* 
binetowi, którym  on wr rzeczywistości kierował. 
Caillaux ustąpił, a bez niego jest obecny gabi­
net radykalny prawie bezbronny. Francya ma 
wkrótce przystąpić do w yborów  parlamentar­
nych, więc dla radykałów jest nieledwie kwe- 
styą bytu, ażeby ich gabinet kierował wybora­
mi. A  gabinet Doum eigue’a jest —  jak wia­
dom o —  czysto radykalnym. Gzy Doumergue 
zdoła się utrzymać, okażą najbliższe dnie.

z a m a c h u  i  J e g o

( T e l e g r a m y  „N.  R e f o r m  y “ .j
Paryż, 18 marca.

Panią Caillaux przesłuchiwano wazoraj kilka-i 
kiotnie. Przesłuchiwanie to jednak nieprzynio- 
sło żadnych nowych szczegółów. Opowiedziała 
tylko, że dowiedziała się, iż Calmette ma za­
miar ogłosić jeszcze kilka listów, pisanych do 
niej przez męża. Wobec, tego chciała zażądać 
od Calmette‘a wyjaśnień. Czekała jednak zbyt 
długo. Gdy nareszcie Calmette wszedł, widok 
jego tak ją wzburzył, że strzeliła kilkakrotnie, a> 
to tembardzżej, że prezydent sądu Homer, k tó­
rego się radziła, oświadczył jej, że nie ma środ­
ka prawnego, k tóryby zmusił dziennik do za­
niechania kampanii, i odradzał jej wytoczenie 
procesu przed przysięgłymi, ponieważ tego ro­
dzaju procesy są zawrsze dla skarżących bar­
dziej nieprzyjemne, aniżeli dla oskarżonych.

Na pytanie, skąd się dowiedziała, że Cal­
mette miał zamiar opublikować jeszcze inne li­
sty, odmówiła Odpowiedzi, oświadczyła tylko, 
że to musi pozostawić w  tajemnicy.

Po odwiezieniu do więzienia pani CaillauS 
b }ła  zdziwiona, że traktują ją na równi z inny­
mi więźniami. Obronę pani Caillaux objął zna­
ny z procesu Dreyfusa adwokat Labori.

Na dzień pogrzebu Galnj*dte‘a wydano różne 
zarządzenia.

Calmette należał do wrogów Caillaux i był 
przyjacielem byłego prezydenta ministrów 
Barthou, którego Caillaux obalił. —  Calmette 
chciał pom ścić klęskę polityczną Barthou,

Dzienniki przypominają, że w ostatnich 20 
latach były już dwa podobne zamachy kobiet 
na przeciwiiików politycznych ich mężów'. Pani 
Hugues, żona poety i deputowanego z Marsylii, 
zastrzeliła przeciw-nika swego męża za listy o- 
brażające jego cześć. W  kilka lat później żona 
deputowanego Paulmiera zraniła redaktora 
„Petite-Republipue" za artykuł, atakujący jej 
męża. Obie kobiety zostały przez sad przysię­
głych uwolnione.

Skutki polityczne zamachu na Calinette‘a o- 
kazały się już wazoraj w  Izbie deputowanych, 
gdzie cały rząd atakowano ostro z powodu spra 
w y  Caillaux. Na czele tej kampanii stanął były, 
prezydent ministrów', Barthou, i stronnictwa 
konserwatywne. Doumergue jednak przy pom o­
cy  Jauresa znalazł wyjście z kłopotliwej sytu- 
acyi, doprowadziwszj do tego, że wszystkie 
zarzuty, podniesione przeciw Caiilaux odesłano 
do specyalncj komisyi, której przyznano atry- 
bucye sędziowskie.

Obawiają się przy zbliżających się wyborach 
do Izby deputow anych klęski stronn*ctwa rady­
kalnego i republikańskiego, a wzrostu stronni­
ctwa konserwatywnego i nacyonalistycznego, 
co nie pozostałoby bez wpływu na zagraniczną 
politykę Francyi.

—  Tak, nie było....! Dla ciebie.
—  Wiesz, że dla mnie rzeczywiście nie było. 

Zacząłem naprawdę żyć dopiero, kiedy ciebie 
poznałem. Ale i jutro ja  nie chcę innej. Napra­
wdę ty jesteś pierwszą kobietą, którą kocham  
i która... która... jest moja.

Zarumienił się jak  panienka.
—  Pierwsza,?, pierwsza jestem ? —  uśmiechnę­

ła się, wysuwając usta ku meniu.
-— Tak. I będziesz ostatnia. Jedyna.
—  Och, ty dzieciaku!
—  Cóż jest śmiesznego w tem, co  powiedzia­

łem?
—  Jakże ty  nie znasz jeszcze życia. Ale k o­

cham cię za to, za to właśnie!
—  Życie moje jest w tobie! Nie umiem so­

bie już naw'et wyobrazić, jak mógłbym istnieć, 
oddychać bez ciebie!

—  A  jednak...
—  Co?
—  Trzeba nam się będzie rozstać.
Zaśmiał się.
—  T o niemożliwe, 

u  —  Możliwa, możliwa i nawet konieczne.
—  Nie rozumiem, —  rzekł zaniepokojony. 
Wstała powali. Przygładziła upięte już w*ło-

sy, wrzuciła bluzkę na siebie i oyłądała się za 
żakietem zimowego kostyumu. Nim się ̂  weń 
ubrała, zwróciła się jeszcze ku Borzyckiemu, 
patrzącemu na nią waiąż z niemern i niespo- 
kojnem zdumieniem.

Zawahała się na moment. Ten "liłopak prze­
rażał ją  czasc m. ^Prawie dzieciak jeszcze —

był jednak pierwszym z mężczyzn, nad ktu- 
rym w pewnych chwilach traciła swą czaro­
dziejską władzę. K ochający do obłędu i na 
pozór uległy, każdemu uśmiechowi jej posłu­
szny, miewał wybuchy, poprostu zatrważające 
Przypomniało jej się, jak raz, spotkawszy si* 
z nim, przez kaprys jakiś nie chciała nawet 
zrzucić kapelusza, ani ust mu podać do poca 
łunku. Prosił długo i cicho, a wreszcie pobladł 
i wstał z jakiemiś strasznemi oczyma, które 
jej potem długo tkw iły w  pamięci. Uczuła 
wawazas lęk, obezwładniający ją wdnew wali. 
A by go pokryć przed sobą samą, rzuciła mu 
się na piersi i poczęła gwałtowmie usta jeg<i( 
całować... -*t

—  Oo byś był zrobił, —  mówiła w rliwiU 
potem, kiedy już u nóg jej schylony zachwy! 
conemi oczym a dziecka patrzył jej w  twarz,— 
co byś był zrobił, gdybym  była odmówiła? ~
> ■—  Zabiłbym cię, —  szepnął słodko i pokor­
nie... «  a x  :

Przemknęła jej przez pamięć ta chwila. Boi 
rzycki stał przed nią, patrząc wciąż niespo­
kojnie i z oczekiwaniem. *-

A  jednak nie mogła się wahać. W cześniej 
czy później trzeba mu będzie powiedzieć. Le‘ 
piej dzisiaj odrazu. y- - t-P,

Spojrzała nań smutno i łzawo, i 
•R *NJf (G. d. n.)

c
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fiaWfl KliK a Rosęi.
W  związku ze zmianami mmisteryalnemi w 

Rosyi, w prasie rosyjskiej poczęły się ukazywać 
pogłoski o nowym kursie polityki. O ile z po­
czątku alarmowano publiczność wieściami o 
zawieszeniu konstytucyi i rozpędzeniu DumJ "
0 zastąpieniu Goremykina przez reakcyjnego 
Kriwoszeina, wkrótce potem pogłoski te ustą­
piły innym. Mianowicie w związtcu z wizytami, 
które złożył Goremykin wielu przedstawicie­
lom stronnictw politycznych, oraz z oświad­
czeniem jego na Radzie ministrów, że nie 
zniesie w gabinecie tej niejednolitości, która 
istniała za rządów Kokoweewa (ministrowie- 
reakcyoniści, jak wiadomo, podkopywali bez­
ustannie byłego premiera, czującego się wobec 
nich bezsilnym), poczęto rozpowszechniać po­
głoski o prądzie liberalnym, jaki miał zapano­
wać w  Petersburgu.

Nic falszywszego nad wszystkie te pogłoski, 
które mają jeuynie na celu wywoływanie sen- 
sacyi. Zawieszenia konstytucyi nie będzie, bo 
przeciw zastosowaniu tego środka miał się w y­
powiedzieć stanowczo car na posiedzeniu Rady 
ministrów; zresztą byłoby to zupełnie zbytecz- 
nem, bo wobec sparaliżowania działalności Du­
my przez ustawy zasadnicze, sprowadzające 
ją niemal do zera, rząd nie potrzebuje się oba­
wiać żadnych przejawów niezadawolenia w 
Samej Dumie. Na przejawy zaś pozaparlamen­
tarne jeszcze nie przyszła pora. Ze względu zaś 
na opinię Europy, zwłaszcza zaś opinię mo­
carstw tr ojporozumiema, istnienie stanu rzeczy, 
jaki sit; wytworzył po manifeście konstytucyj­
nym 1905 roku, jest dla rządu rosyjskiego bar­
dzo pożądanem.

Inna wersya, przewidująca w Rosyi rządy 
liberalne, me jest ani o jotę prawdziwsza od 
tamtej. Juz. sam fakt, że w gabinecie pozostali 
ministrowie, cieszący się tak smutną sławą, 
juk Szczegłowitow, Kasso, Ruchłow i Makła- 
kow, mc dobrego nie pozwala wróżyć. Sam 
Goremykin jest biurokratycznem zerem, i z 
pewnością nie będzie w  stanie nietylko wnieść 
pierwiastków twórczych do życia politycznego, 
lecz nawet zaprowadzić jakiej takiej jednolito­
ści działania w  gabinecie.

W  ostatni* ih dniach zaszło w  Rosyi kilka 
faktów, kładących kres wszelkim złudzeniom 
co do możliwości zapanowania nowego kursu. 
Faktami temi są: mowa Szczegłowitowa w  Du­
mie, oraz klęska ministra Timaszewa w  Radzie 
państwa, która zapewne zmusi do dymisyi tego 
dostojnika. W  R osyi bowiem można zupełnie 
się nie Ikzyć z opinią Dumy, a nawet drwić 
z niej otwarcie, lecz biada ministrowi, który­
by naraził sobie oligarchów z Ilady państwa.
Z wyjątkiem jednego wypadku ze Stoły pinem, 
Rada państwa (w połowie wybierana Drzez 
ziemstwa i szlachtę, a w połowie mianowana 
z pośród biurokratów, „ancien regimeu**) oka­
zała się silniejszą od ministrów', czego doświad­
czył na sobie również Kokowcew.

Przykładem nieliczenia się Rady państwa 
z żadną opinią, była właśnie afera z ministrem 
handlu, Timaszewem, który w gabinecie K o­
kowcewa stanowił lewe skrzydło i przy czę­
ściowych zmianach ministeryalnych pozostał 
nadał w posiadaniu teki, a pomimo niezadowo­
lenia skrajnej prawicy, wniósł w  Radzie pań­
stwa projekt praw U ^jnegu low aniu  umowy z 
pracownikami handlowymi. Ustawy tej dawno 
cała rzesza pracowników oczekiwała z utęsk­
nieniem; przeszła ona przez Durne bez żadnych 
przeszkód, i obecnie rząd, przez usta Timasze­
wa popierał ją w Radzie państwa, która po­
stanowiła skorzystać z tej sposobności, aby 
obalić znienawidzonego ministra. To też wy­
stąpiono przeciw ustawie z całą gwałtowno­
ścią, dowodząc, że poprawa bytu pracowników 
handlowych leży w interesie partyj lewicowych, 
lecz nie rosyjskiego państwa. Napróżno Tirna- 
szew zwrócił się do Rady państwa z gorącym  
apelem, prosząc ją, aby nie niszczyła lekkomyśl­
nie owocu długotrwałej pracy, i zgodziła się 
ma przejście do dyskusyi szczegółowej. Rada 
obaliła kilkunastu głosami większości cały 
projekt. W  Dumie wiadomość o tem wywarła 
silne i bardzo przygnębiające wrażenie.
^ Niemmejsze wzburzenie wywołuje w sferach 
^parlamentarnych rosyjskich mowa ministra 
Szczegłowitowa w Dumie. Chodziło o reformę 
■senatu, tego archaicznego przeżj tku, mającego 
Stać na straży prawa, a faktycznie depcącego 
je  na każdym Kroku. Już w pierwszem przemó­
wieniu minister zaznaczył, że na żadną refor- 
Mię, k tóra ty  była istotną reformą, rząd się nie 
zgodzi. Gdy po ministrze przemówił głośny 
leader opozycyi, Makłakow (brat ministra), o- 
Bwiadczając, że dziś już chodzi nie o tryumf 
zasa ly , głoszonej w  tej Dumie: „W ładza w y­
konawcza niech się upoKorzy przed władzą pra- 
Wodawczą“ , nie o hegemonię Dumy, i nie o 
odpowiedzialność ministrów, lecz o to jedynie, 
aby, jeżeli prawo przejdzie przez obie Izby i 
Uzyska sankeyę cara, chociaż wtedy senat u- 
szanować je raczył, minio ter Szczegłowitow po- 
nown e zabrał głos i wystąpił z mową, pełną 
popróżek. Oświadczył on, że, jeżeli Duma bę­
dzie korzystała z kar; ie j sposobności, aby kry­
tykow ać władze i omawiać zasadniczą kwestyę 
W stosunnu władzy do społeczeństwa, to do­
czeka się tego, że zamilknie głos instytucyi pra­
w odaw czej, a jaki głos roziegnie się w  to miej­
sce, niech się cpozycya  domyśli sama.

Podobno Goremykin nie był zadowolony z tej 
^mowv Szczegłowitowa, który też ponosi oso- 
- bistą odpowiedzialność za ustępy, wyraźnie 
grożąc© rozwiązaniom Dumy i rządzeniem bez 
m ej nadal. Przypuściwszy’ , że tak jest istotnie, 
c o  jest bardzo prawdopodobnem. gdyż Szcze- 
głow itew  nieraz puszczał wodze swemu tem­
peramentowi (on np. mówił o zaśmiecaniu u- 
rzę iów  przez Polaków), stwieidzić w  każdym 
razie będziem y musieli, że: i )  0 jednolitem 
Zdziałaniu gabinetu w  tych warunkach mowy 
niema i gabinet żyje z dnia Śa dzień, bez jutra
1 bez pianu; 2) nadzieje nadejścia kursu libe- 
‘ ralnego są mrzonkami, skoro Rada państwa 
ininistrów bardziej konstytucyjnych wysadza, 
■jak z procy, a ludzie o typie Szczegłowuowa
przybierają ton coraz bardziej zuchwały i pe- 

iw ny siebie.
v ^Gdy się zważy te wszystkie fakty*, jak  rów­
nież fakt, najbardziej bijący w  oczy, że praca 

\ ustawodawcza w państwie zamiera, ponieważ 
Rada państwa od pewnego czasu odrzuca pra­

wie wszystkie ważniejsze uchwały Dumy, okaże 
się, że niema może dużo przesady w słowach 
Guczkowa, głośnego przedstawiciela rosyj­
skiego mieszczaństwa, który przed tygodniem 
oświadczył kilku dziennikarzom, że Rosya 
„szybkiemi Krokami zbliża się do katastrefy*.

J. K t z .

Nom zmeby mililsnt?!?.
Po osławionych głodówkach, które urządzały 

uwięzione sufrażystki celem odzyskania tymczaso­
wej wolności, zwłaszcza po wyjeździe do Ameryki 
paru Pankhurst, która tam wygłaszała odczyty w 
tonie bardzo umiarkowanym, wiedząc, że jankesi 
czasami nie znają żartów — nastąpił w Anglii pe­
wien spokój w obozie militantek. Trwało to jednak­
że nie długo. Tani Pankhurst powróciwszy z Ame­
ryki natychmiast puściła wodze swojemu tempera­
mentowi, który musiała powściągać za Oceanem.

Nastąpiły nowe napaści na kanclerza skarbu 
Lloyd-George’a, nowe podpalania, nowe bójki u- 
liczne z polieyantami Wreszcie zarządziły władze 
uwięzienie pani Pankhurst, które dokonane zosta­
ło na zgromadzeniu po długiej bójce, pełnej tak 
wstrętnych zajść, że je tutaj pomijamy. Niestety 
zajścia owe są wyłączną zasługą militantek, a po- 
licya musiała je przyjąć jako narzucone epizody, 
osłabiając tylko ich wstrętność, co nie wychodzi 
na pochwałę sufrazystek.

Pani Pankhurst powędrowała do więzienia, ale 
pozostała miss Mary Riehardson, jej wielbicielka 
i uczenica, aż nadto pojętna. Ażeby pomścić pa­
nią Pankhurst, panna- Mary Riehardson uszkodziła 
arcydzieło Velasqueza, słynny obraz, przedstawia­
jący Wenerę, która ogląda siebie w zwierciedle, 
trzymanvm przez Kupidyna. Za ten wandalizm 
sąd skazał pannę Riehardson na 6 miesięcy wię­
zienia. Za pomocą odezwy, wydanej przez „W a­
nien Social and Political Union", panna Richard- 
son usiłuje wmówić w Anglików, że miała słusz­
ność, gdy usiłowała zniszczyć obraz Yelasąueza, 
ażeby pomścić panią Pankhurst, jeżeli Dowiem owa 
Wenus jest najpiękniejszą po wsze czasy kobietą., 
to pani Pankhurst jest najwznioślejszym charakte­
rem kobiecym w dziejach świata Oczywiście z ta­
ką logiką polemika jest niemożliwa. Nasuwa się 
ciągle uwaga, powtarzana przez prasę: Aloo mih 
tantki są osobami choremi, a zarazem dla otoczenia 
szkodliwemi, a w takim razie należy je umieścić 
w zakładzie leczniczym, albo są przestępczyniami, 
świadomemi swych czynów, a w takim razie miej­
sce ich jest w zakładzie karnym.

Niepodobna już dzisiaj podać choćby pobieżnego 
spisu najbardziej jaskrawych przestępstw, popeł­
nionych przez militaniKi. Ale wystarczy wyliczyć 
te, za Które mężczyźni powędrowaliby na długie 
lata do więzienia, ażeby ocenić cierpliwość władz 
angielskich. I tak w lipcu 1912 r. odkryto wielkie 
sprzysiężenie na życie prezydenta gabinetu. Wkrót­
ce po tem odkryuu sufrażystki wznieciły w tea­
trze miejskim w Dublinie pożar, narażając na 
śmierć lub okaleczenie setki osób. Nastąpił póź­
niej zamach na prezydenta gabinetu Asąuitha, na 
którego rzuciła dobrze wyostrzony topór pewna 
sufrażystka. Potem podpaliły letni zamek Harcour- 
ta, sekretarza stanu dia kolcnij, wykonały drugi 
zamach na Asąuitha, usiłowały zniszczyć kościół 
w południowej dzielnicy Londynu, wykonały pa­
miętny zamach na katedrę św. Pawła, setki podpa­
leń i uszkodzeń cudzej własności — to już dro­
bnostki.

Anglicy, dotąd przynajmniej', nie dali się wy­
trącić z rówuow agi i nie uciekają się do środków 
represyjnych co świadczy dowodnie o tem posza­
nowaniu, jakie ma każdy Anglik dla każdego 
swojego współobywatela. Poważne kola zastana­
wiają się nad środkami, które należałoby zarzą­
dzić przeciwko występnej działalności fer ini- 
stek— tymczasem atoli ogól ludności zaczyna się 
bądź co bądź niecierpliwić. Niektóre dzienniki do­
magają się, ażeby militantki wywożono na wyspę 
św. Heleny, skazywano na roboty przymusowe, 
lub zamykano w zakładach dla obłąkanych Po­
jawiają się nawet wnioski o zaprowadzenie wstręt­
nej chłosty. Głosy te raz cichną, to znowu brzmią 
doniosłe w miarę, jak sufrażystki dopuszczają się 
większych lub mniejszych wykroczeń.

Rząd, jak to już pudnieśliśmy, zachowuję o- 
gromną cierpliwość wobec tych wszystkich wyk ro- 
czeń militantek. Drugi niemniej ważny czynnik, tc 
jest panament, zajął stanowisko bierne i nie myśli 
dotąd o inieyatywie do zwalczania militantek Izba 
gmin pozostawiła tę walkę rządowi. Natomiast co 
do właściwej istoty sprawy, to jest co do udzie­
lenia koDietom prawa -wyborczego, parlament 
angielski zaczyna się zachowywać coraz odporniej. 
Gdy w roku 1908 za bilem o przyznaniu kobietom 
prawa głosowania oświadczyła się większość, wy­
nosząca 179 głosów, to w roku 1913 bil taki zo­
stał odrzucony 266 głosami przecieku 219. Na 
ten radykalny zwrot w zapatrywaniach Izby gmin 
wpłynęły także inne okoliczności, nawet względy 
taktyki parlamentarnej, jednakże lwia częśc „za­
sługi" należy sie sufraźystkom.

Kobiety skandynawskie śpokpjną agitaęyą o- 
siągnęły już to, o co bezskutecznie walczą sufra­
żystki sposobami, godnemi etanuwczo potępienia. 
Ale rozważając wszystkie momenty kwesty i ko­
biecej w Anglii, nie można pominąć milczeniem 
tego faktu, że kobiety w Angb nie tylko na po­
lu publicznem, ale także w stosunkach prywat­
nych mają stanowisko znacznie więcej ograniczo­
ne, niż w innych krajach. Reforma w cc j dziedzinie 
musi nastąpić, tylko zostanie oim dokonaną nie 
dzięki sufraźystkom, lecz mimo ich nadużyć.

su, zanim Haydn poznał kwartety mozartow- 
skie!

Z j iką radością szłi niezawodnie na wczoraj­
szy koncert liczni dyletanci kameralni, dla któ­
rych kwartet C-molł jest mniejwięcej tem, czem 
„Sonata patetyczna1*. dla fortepianowych pod­
lotków ; ale jaką korzyść musieli z wykonania 
odnieść! Ponad wszystkiemi zaletami Bruksel- 
czyków  góruje jedna: nieskazitelna linia śpie­
wnego frazowania, splatająca polifoniczne zwo­
je muzycznego organizmu w jednolitą całość. 
Pod tym względem pierwsze Allegro kwartetu 
C-moll m ogło stanowić idealny wzór. Scherzo 
przemówilu chyba do każdego słuchacza, nawet 
o najmniejszej dozie muzykalności. Tempo fi­
nału było za prędkie, wskutek czego w prestis- 
simo brakło stopniowania, jakiego żądał kom­
pozytor.

Kwartet E-moll, drugi z cyklu op. 59, po­
święconego hr. Razumowskiemu, oparty na mo­
tywach rosyjskich, interpi etują Brukselczycy 
nieco odmienniej od innych zespołow: Czesi lub 
kwartet Sevcika ujmują ten kwartet żyw ioło­
wo, w dynamice i tempie, u Brukselczyków 
przeważa liryczny sentyment.

kwartet B dur, którego zewnętrzne wymiary 
idbiegają od tradycyjnego typu. spłynął ku 

słuchaczom w  idealnem wykonaniu (widziadło- 
■Re presto! w  kawatime niesamowita groza!). 
W ieczór Brukselczyków —  to źródło najpod- 
nioślejszych wrażeń; za kilka dni usłyszymy o- 
ratnie kwartety cyklu; niemożebną jest rzeczą, 

by wrażenie osiągnęło wyższy stopień napięcia; 
o- jednak czeka nas najgłębsze objawienie beet 
hovenowskie: kwartet Cis-moll!

Dr Józef W . Reiss

Srorta, 18 Marca 1t>14?

z sali iumcertairei
III wieczór cyklu  betihoyenowskiego w wykonaniu 

kw artetu bru kselskiego. . ,.v> KK

W  książkach o Beethovenie tuła się uporczy­
wie formułka o trzech stylach i trzech epokach 
twórczości beethovenowskiej. Ta wygodna a 
bezpodstawna klasyfikacya w płyn(^a La zesta­
wienie programu Brukselczyków, a viec trzy 
kwartety w chronologicznym  porządku: J-moll 
op. 18 Nr. 4, E-moil op. 59 Nr. 2  L-ciur op. 
130, które dowodnie wykazały, jał elastyczne 
i iliuzoryczne są wszelkie klasyiikacye arty­
stycznych zjawisk: w kwartecie B-dur, pocho­
dzącym z ostatniego okresu beethovenovvskmj 
twórczości, uderzają miejsca, prostotą techniki 
i wyrazu przypominające nietylko początkow e­
go  Beethovena, lecz wprost Haydna i to z okie-

U r b i i i K a .
K i* a K A w , 18 marca.

Polskie Stronnictwo Demokratyczne w obec w y­
borów miękkich-

W obec zbliżających się wyborów do Rady m. 
Krakowa postanowiło Polskie Stronnictwo De­
mokratyczne rozwinąć systematyczną i  plano­
wą akcyę, przy solidamem i zgodnem współ­
działaniu ohu miejscowych grup tego stronni­
ctwa. Przedewszystkiein tedy rozpocznie stron­
nictwo akcyę w  kierunku zaznajomienia w y­
borców wszystkich kuryj z rezultatami pracy 
zmieniającej się obecnie Rady. W  tym celu na­
leżący do stronnictwa jej członkowie, wygłoszą 
kolejno szereg referatów sprawodawczych o 
poszczególnych dziedzinach tej pracy, przed­
stawiając jej dotychczasowe wyniki, a zara­
zem i cele na przyszłość. Plan tych referatów 
już ułożono. Przedstawia się on następująco: 

Dnia 20-go b. m. wygłoszony będzie refe­
rat o polityce aprowizacyjnej miasta, 22-go 
polityka przemysłowa, 27-go —  miasto wobec 
drobnego przemysłu, 30-go —  rozszerzenie gra­
nic miasta i polityka komunikacyjna, 3 kwie­
tnia —  oświata, sprawy kulturalne i sprawy 
sanitarne (dwa referaty), 6 kwietnia —  budżet 
miasta, 17 kwietnia —  sprawa reformy statutu 
miejskiego. W szystkie te referaty odbędą się 
w sali Towarzystwa Demokratycznego (plac 
Szczepański 1. 3). Początek każdego o godzi­
nie 7Vs wieczorem. Po każdym referacie dy- 
skusya. Wstęp na referaty i prawo udziału w 
dyskusyi mają. członkowie obu grup miejsco­
wych Polskiego Stronnictwa Demokratycznego.
Sekretaryat Towarzystwa Demokratycznego 
rozsyła już zaproszenia na te zebrania. Dla wia­
domości członków stronnictwa podać jednak 
należy, że każdy z nich ma wstęp na zebrania 
bez zaproszenia. Leży też zarówno w interesie 
stronnictwa, jak i całej tak niezmiernie wa­
żnej sprawy publicznej aby członkowie obu 
grup Stronnictwa Demokratycznego jak naj­
liczniej z tej sposobności zaznajomienia się 
gruntownego ze sprawami miasta korzyrtali.

Pierwszy referat o polityce aprowizacyjnej 
miasta wygłosi w piątek dnia 20 b.m. o godz. 
71/2 wieczorem, członek Rady m. dr W łady­
sław Wusung, z którym korreferować będzie 
członek Pady p. Szymon Dąbrowski. Obaj re­
ferenci, którzy położyli tak wielkie zasługi w 
tej dla najszerszych warstw konsumentów tak 
ważnej dziedzinie polityki miejskiej,^ przedłożą 
wyniki dotychczasowych usiłowań i nakreślą 
cele tej polityki w  przyszłej Radzie miejskiej.

Budowa pałacu sprawiedliwości w Krakowie.
Gmina m. Krakowa wysłała w ostatnich dniach do 
prezydyum wyższego sąclu krajow*ego ofertę w 
sprawie zamiany części gruntów pofortecznych, 
położonych przy alei Mickiewicza naprzeciwko szko 
ly przemysłowej za realności rządowe przy ui. Po­
selskiej i ul. Grodzkiej (św. Michał i św. Piotr). Do 
tej transakcyi gmina m. Krakowa będzie zmu szoną 
jeszcze dopłacić rządowi pewną kwotę gotówką. 
Powierzchnia gruntów pofortecznych na zamianę 0- 
fiarowanych wynosi 28 tysięcy metrów kwadrato­
wych. Gmina m. Krakowa obowiązuje się oddać 
te grunta jako budowlane, t. j. urządzić tam ka- 
nalizacyę, oświetlenie, chodniki i szerokie ulice. Z 
tem zobowiązaniem łączy się uporządkowanie ulicy 
Krupniczej, Czystej, Dolnych Młynów, celem naj­
wygodniejszego połączenia nowych gmachów sądo­
wych ze Śródmieściem. Pałac sprawiedliwości sta­
nie w okolicy spoKojnej, w pobliżu nowych rządo­
wych gmachów, niedaleko parku Jordana i przy­
czyni się do ożywienia tej części miasta. Stare bu­
dynki rządowe są oszacowane bardzo wysoko. Spo­
dziewamy się, że prezes Koła polskiego, p. ar i_,eo, 
jako głowa miasta dołoży wszelkich starań, by Du­
do wa pałacu sprawiedliwości przyszła w najkrót­
szym czasie do skutku.

Nowy most na Wiśle. W przedłużeniu ulicy Kra­
kowskiej ma, jak wiadomo, powstać nowy mosi na 
Wiśle, który połączy Kraków z ul. Trzeciego Maja 
w Podgórzu. Pertraktacye w tej sprawie trwają 
już od 5 lat i w tym roku budowa tego mostu po­
winna być już ostatecznie załatwioną. Rząd po­
czątkowo chciał tylko rekonstruować istniejący sta 
ry most imienia ces. Franciszka Józefa I w przedłu­
żeniu ul. Mostowej. Sporną była również szerokość 
mostu. Ostatecznie zgodzono cię, że szerokość toru 
jezdnego wynosić będzie 10 metrów, a. chodników 
3 metry. W  tych dniach wysiał magistrat m. Kra­
kowa do namiestnictwa projekty na budowę ramp 
na moście tak po stronie krakowskiej jak podgór­
skiej, odpowiadająco w przyszłości komunikacyi 
tramwajowej. Równocześnie gmina żądała zwo­
łania konferencyi celem ostatecznego załatwienia 
tej budowy, rozpoczęcie której powinno nastąpić

w najbliższym czasie. Koszta budowy tego mo­
stu wyniosą 2 miliony koron.

Nowy dwurzec osobowy w Krakowie W  tych 
uniach ukończono rokowania o system nowego 
dworca osobowego w Krakowie i zgodzono się 
na system piętrowy, polegający na tem, że schody 
wchodowe do peronów będą prowadziły tylko do 
góry, a nie <łó i do góry, jak przy niektórych 
dworcach Ustalono również wielkość placu przed 
dworcem. Będzie on sięgał aż do ul. Fawiej, Dłu­
gość jego będzie wynosiła 250 metiów, szerokość 
55 metrów. Na ostaniem posiedzeniu Krakowskiej 
Raay miejskiej postanowiła gmina przeprowadzić 
budowę dróg dojazdowych w ulicach Pawiej, Za­
cisze, Kurniki, Ogrodowej i pl. Matejki. Koszta 
budowy tych dróg wyniosą 800.000 koron. Na bu­
dowę nowego dworca osobowego preliminowano, 
jak wiadomo, około 8 milionów Koron, przeto 
gmina miasta Krakowa przyczyni się do ogólnych 
kosztów budowy 10% sumą. Projekt dróg dojaz­
dowych zostanie w tych dniach odesłany przez 
gminę miasta Krakowa do dyrekcyi kolei północ­
nej we Wiedniu. Obecnie nie ma już żadnych 
przeszkód, do rozpoczęcia budowy dworca.

Ze związku niuzycz.io-pedagog.czneyo.
środę, 18 b. m., odbędzie się o godzinie 7 i pul 
w lokalu Tow. muzycznego (plac SzenepańsKi) nad­
zwyczajne walne zgromadzenie członków krakow­
skiej grapy anstryackiego Związku muzyczno-peda- 
gujiczneso. Na wypadek biatu kompletu odbedzń- 
się w godzinę później wałne zgromadzenie z waż­
nością uchwał bez względu na kompiet.

Aylłłady muzyki. Staraniem uniwersytetu lado- 
'c,p*eo odbędzie się w sali Tow. leKariKiego przy 
u \ Radziwiłłowskiej, w dniach 22 i 29 marca, 
dwa popołudnia muzyczne. Wykłady wygłosi dr Z. 
Jachimecki, llpstracyę muzyczną wykonają pierw­
szorzędne siły artystyczne. Tematem | iei wszego wy- 
uładu będzie „P.eśń nowoczesna**, drugiego: „Pol­
ska muzyki, współczesna**. Bilety w cenie 80 hal. 
(dla członków 50 bab, dla uczącej się młodzieży 
40 bal.) do naoyaia wcześniej w czytelni uniwer­
sytetu lutowego orzv ulicy Dunajewskiego 7.

Powszechne wykłady uniwersyteckie. Dziś roz­
poczyna wykłady o „Człowieku na ziemiach pol­
skich" znakomity antropolog, prof. dr Julian Tałko 
Hryncewicz. Początek wykłaau o godz. 6.

Misteryum przedświąteczne w Krakowie. == 
W pierw«zych dniach kwietnia, w budynku cyr­
kowym, odbędzie się szereg przedstawień „Miste­
ryum" Calderona. Styl RemhardowsKi, przedsta­
wiający odrębny świat i odrębne zupełnie wido­
wisko, sprowadza widza w akcye dramatu sceni­
cznego, wstrząsającego grozą i prawną wielkich 
chwil z ostatnich dni życia Zbawiciela i jego krzy­
żowej śmierci. Wspaniała wystawa, gra na otwar­
tej scenie, efekty świetlne i tecłiniczne zaintere­
sują niewątpliwie publiczność. Kierownictwo arty­
styczne objął prof. Adam Gzerbak.

„Misterya" pojawią się w Krakowie tylko kilka 
razy w początkach kwietnia Już obecnie odbywa­
ją się próby artystów nad grą tej znakomitej o 
światowej sławie sztuki.

Sprawy emigracyjne. Sędzia śledczy,dr Neusser, 
prowadzi w dalszym ciągu badanie w sprawie nad­
użyć emigracyjnymi. Obecnie w dalszym toku są 
badane księgi emigracyjne towarzystw przewozo­
wych Austro-Americany, Canadian-Pacific i P. T 
£. Księgi te obejmują tysiące nazwisk emigran­
tów. Sędzia wyjmuje z nich nazwiska emigrantów 
popisowych i narządza przesłuchanie tych, którzy 
już z Ameryki wrócili. Materyał śledczy jest nie­
zwykle obszerny, dlatego dochodzenia potrwają 
jr-szcze dłuższy czas. Niektóre starostw a przysłały 
sądowi listy emigrantów, obejmujących po kilka ty­
sięcy nazwisk.

Obecnie do sądu odstawia poucya mnóstwo robo­
tników, którzy jechali za zarobkiem przy pomocy 
fałszywych paszportów i fa łsz y w y ch  książek robo­
tniczych.

Wydaliła się z domu 15 b. m. 16-letnia Stanisła­
wa Golanowska, córka gospodarza Wincentego 
Golanowskiego w UjazJowie i gdzieś zaginęła. 
Wyszła mianowicie za interesami do Krakowa i 
tutaj wszeiki ślad o niej zaginął

Chrzanów, 17 marca. Dziś przed południem wy­
buchł groźny pożar w Kościelcu pod Chrzanowem. 
Na miejsce przybyła straż pożaina ochotnicza z 
Chrzanowa, której przy pomocy mieszkańców Ko­
ścielca udało się pożar zlokalizować. Trudność 
w gaszeniu polegała głównie na tein, że wieś po­
zbawiona jest wody, a w całym Kościelcu są je­
dynie 2 studnie, z których jedna znajduje się na 
plebanii, druga zaś we dworze hr. A. Wodzickiego. 
Skutkiem pożaru spłonęły doszczętnie 4 chaty. 
Szkoda znaczna.

Nieszczęśliwy wypadek w Chabówce. Podczas 
przesuwania wozów na dw orcu w Chabówce dostał 
się między bufory wagonow 36 letni Sebastyan Za­
pała i doznał zmiażdżenia piersi. Mimo szybkiej 
akcyi ratunkowej nie można było go utrzymać przy 
życiu, gdyż w kilka minut po wypadku zmarł w 
strasznych cierpieniach.

ZyWiCC, 17 marcu. (Poranek artystów. —  Wy* 
ciei-zka naukowa.)

W niedzielę, 22 b. a.., odoędzie się „poranek 
aitystów** ze wsj óRdz'ałem Jul. Radena i p. Ro­
many Szpak-Bi-ndrcwskiej, artystki dramatycznej 
i  Krakowa. Tematem prelekcji będzie „Toezya re- 
wolucyjna1*, illustrowaua deklamacyą Szpa-Ban- 
drowskiej. Tego samego dnia staraniem oniwersy- 
t.etu ludowego o Ibędzie się uauKuwa wycieczka do 
Bystrej, gd-ie również urządza uniwergy łeb indowy 
wieczór literacki, poświęcony po-̂ zyom z żyeia gór­
ników czorpanym. Wycieczkę prowadzi dr W Seidl.

Samobójstwo uczenicy w Czeinn wcach. Z Czer- 
niowiec donoszą:

W  piątek, dnialB marca b. r. rzuciła się przez 
okno na podwórze szkoły 16 lotnia córka ruskie­
go księdza z Bojan, w cnwili, gdy wszystkie u- 
czcnice wyszły z klasy, mieszczącej się na dru- 
giem piętrze. Bojanówna odniosła tak ciężkie u- 
szkodzeiiia, że nie ma żadnej nadziei utrzymania 
jej przy życiu.

Ilu żyje Polaków? „Germania" zadał sobie 
trud zestawienia liczby ludności polskiej i pisze:

Nie jest rzeczą łatwą podać zupełnie ścisłą liczbę 
Polaków, gdyż Polska nie tworzy państwa samo­
dzielnego, i dlatego trzeba dla obliczenia ludności 
polskiej posługiwać się urzędowani statystykami 
interesowanych państw, a te zestawienia urzędowe, 
przynajmniej o ile dotyczą Rosyi i Niemiec, mają

wyraźną tenaencyę zmniejszenia, o ile można, licz­
by istniejących Polaków. Postępując za źródłami 
urzedowemi, otrzymujemy następujące liczby z r. 
1910;

Prusy 4.014.221, Austrya 4 967 984, Rosya 11 
milionów, reszta Europy 1.100.000, Stany Zjedno­
czone 2.930.000, Inne części świata 400.000, razem 
24.411.205 Polaków.

Z tych 24 i pół milionów zamieszkuje 19 milio­
nów geogra.iczna Polskę na przestrzeni 250-330 
km. kwadr., z których 42.179 km. kwadr, przy­
pada na zabór pruski, 80,832 na zabór austryacki, 
a 127,319 na zabór rosyjski. W  Królestwie Pol- 
sltiem wykazuje urzędowa statystyka rosyjska za 
rok 1909: 9.001.334 Polaków. W pozostałej czę­
ści dawnego państwa polskiego aynosi według tej 
samej statystyk* liczba Polakow na tok 1909 na 
Litwę 633.182 w rzeczy samej mieszka na Li­
twie conajmniej milion Polaków, a na Ukranie, 
Woljniu i Podolu 801.790. A więc liczba Pola­
ków pod berłem rosyjskiem przedstawia się jak na- 
stępuje: Królestwo Polskie 9.001.349, Litwa (mniej 
więcej) 1.450.000, Ukraina, Wołyń, Podole 801.790, 
reszta zaś Rosyi (mniej więcej) 550.000. razem 
11.803.139.

Interesujące jest też zestawienie największych 
miast polskich. I tak liczą mieszkańców: War­
szawa 872.478, Łódź 408,330, Lwów 206.113, Wil­
no 184.482, Poznań 156.681, Kraków 151,886, So­
snowiec 80.710, Częstochowa 68.525, Bytom 67 718, 
Lublin 65.870, Przemyśl 54.0/8, Brześć litewski 
53.224, Grodno 50.207, Kalisz 16.798, Toruń 46.627, 
Będzin 45.716, Kołomyja 42.676.

Poza tem pokaźna liczba Polakow mieszka w 
miastach niepolskich. Pod tym względem prym 
trzyma Chicago z 300.000 Polaków; Nowy Jork, 
Bufallo, Detroit mieszczą więcej niż po 50.000 
mieszkańców polskiej narodowości, w Berlinie mie­
szka ich około 60.000 i t. d.

Tyazień poisKi na Węgrzech. Z Preszowa (Epe- 
ries) donoszą nam:

W ubiegłą sobotę odbył się tu staraniem „Klubu 
poisko-węgierskiego" w Preszowie przy udziale kil­
kuset węgierskich słuchaczów odczyt „O nauce i 
zabytkach Krakowa". Prelegentem byl dr Adsyan 
Diveky z Budapesztu, znany przyjaciel Polaków, 
który w barwnem opowiadaniu ilustrowanem prze­
szło 100 obrazami świetlnemi odsłonił całą prze­
szłość historyczną i kulturalną Krakowa, nie po­
mijając nawet tak świeżej i aktualnej kwestyi, jak 
walka o Wita Stwosza, gdzie zajął stanowisko żar  ̂
liwego obrońcy poglądu p. Stasiaka.

Następnego dnia wygłosił dr Diveky odczyt o i 
prześladowanej Polsce i o unitach w zaborze rosyj-: 
skim.

Z okazyi tych odczytów odbyła się tegoż dnia 
konfeiencya dla omówienia spraw narodowych wę­
giersko-polskich. Brali w niej udział dr Jstwan Des- 
sewffy, adwokat z Preszowa, prezes klubu polsko- 
węg., i dr Diveky, ze strony polskiej byli red. Fe­
liks Gwiżdż z N. Targu, Edw. Golachuwski z N 
Sącza i WL Mazur ze Starego Sącza. Między in- 
nenii uchwalono dążyć do założenia biura nfor- 
macyjno-prasowego w Bprawach polsko-węgier­
skich.

W dniach 14 i 15 b. m. obchodzili Węgrzy uro­
czyście rocznicę walki o wolność s r. 1848, gdy 
wieszcze narodowi, Petófi i Jokay, rzucili hasło 
do walki. Na obchód ten rozesłali Węgrzy zapro­
szenia do Polaków, a w szczególności do sąsie­
dnich miast. Nowego i Starego Sącza i Nowego ar- 
gu, przy dołączeniu bardzo gorącej i serdecznej 
odezwy, powołującej Się na tysiącletnią przyjaź 
w ęgier sko-polaką.

biblioteka poiSKa w Dawos. Z Dawos w Szw .J 
csryi piszą nam: Dnia 14 mtego b. r. odDyło się 
po*łturu« zebranie Poiaaów, przebywających w Da­
wos pud przewodnictwem p. W, Niewodniczańskie­
go z Wilna w sprawie przyjęcia nowego statutn 
biblioteki polskiej imienia H. Sienkiewicza. Rów­
nież na ten zebrania zesrał wybrany stały zarząd 
biblioteki, w którego skład weszli pp.: Rzewuski 
(Poznań) —  prezes, p. E. Boknn (Mińsk Litew­
ski) —  sekretarz, p. HI Arbajter (ŁJ ź) — skarb­
nik i pp. Gęiźwilło (Wilno) i Stroiński (Gnie­
zno) —  bibliotekarze. Biblioteka polska w Dawos 
została założona w r. 19U1 dzięki pomocy mste- 
ryalnej ze strony hr. Jana Tyszkiewicza i pierw­
sze lata rozwijała się dość pomyślnie, gdyż pomi­
mo znacanej ilośai członków, korzystała z bozpłat- , 
nego lokalu, jazi danego przez zarząd kurhansn. 
Gdy zaś w roku 1912 ten ostatni wymówił bez­
płatny lokal, ówczesny bibliotekarz zawiesił dzia- 
lalnośś biblioteki i szafy z książkami oddał do 
przechowania rosyjskiemu wice-kousnlowi. W rokd 
bieżącym, dzięki inieyatywie I energii para osób, 
udało się zebrać znaczniejszą kwotę na ceie biblio­
teki, wynająć dla niej lokal i zwołać zebranie Pa 
laków, w celu zatwierdzenia nowego statutu biblio­
teki i wybrania stałego zarządu.

Według statniu, biblioteka polska imienia H, 
Sienkiewicza w Dawos ma być placó nrką. ©koło 
której powinno zesrodkowywać się całe życie kul­
turalne m.ejscowej k lonii polskiej. W tym cela 
zarząd m©si zwoływać nie mniej, niż dwa razy do 
rokn zebrania wszystkich Po’akow, przebywających, 
w Dawos, Biblioteka ta znajduje się pod kuratelą 
Muzeom Narodowego w Rapperswylo, dokąd zarząd 
musi wysyłać roczne sprawozdania Obecnie niblio- 
ten i posiada około 1000 tomów, składających się 
przeważnie z dzieł treści hi-toryczne, i beleuj 
stycznej. Biblioteka mieści się w wilii „Heju»ł* 
koło głównej poczty, a książki są wydawane dwa 
razy tygodniowo, we wtorki i piątki. Dodać nałoży, 
że  w razie, gdyby przy Dy wijący do Dawos rodacy 
chciall zasięgnąć pewnych iuformacyj w kwestyi 
knracyi, ar i wmet  warunków życia, m»gą się zwra­
cać pod adresem: „Rhaetische Apotbeke, Prome­
nada Stroiński1*.

Nowy dziennik w Warszawie. W Warszawie za­
czął wychodzić w dniu U b. m. nowy dziennik 
polityczno-społeczny i literacki, p. t. „Nowa Myśl" 
o kierunku radykalnie postępowym i demokra­
tycznym. Ma on tosamo zabarwienie, co dziennik 
„Czas", który przed paru tygodniami, po wyj­
ściu zaledwie trzech numerów został zawieszony 
przez władze.

Zawieszenie „Słowa**. W  poniedziałek władze 
sądowe warszawskie zawiesdy wydawnictwo 
dziennika „Słowo", najbardziej umiarkowanego 
organu polityki polskiej. Założone w 1381 rot u 
„Słowo" odrazu zaczęło grupować kolo siebie sfe­
ry ziemiańskie, a od 1905 roku stało się organem 
partyi „Polityki Realnej", czyli ugodowej.

Pierwszym redaktorem „Słowa" był Antoni Za­
lewski, potem kierowali niem: Henryk Sienki'- 
wicz, Mścislaw Godlewski, Antoni Donimirski, Et 
razm Piltz i Józef Wielowieyski, obecny wydawy
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ta, który do niedawna był także wydawcą „Dzien­
nika Polskiego11. W ostatnich czasach podpisujący 
redaktorzy „Słowa11 zmieniali się bardzo często, 
gdyż jeden za drugim pociągani byli do odpowie­
dzialności sądowej za artykuły, pomieszczane w 
„Słowie". W niedługim przeciągu czasu obóz 
„umiarkowany11 traci w Warszawie drugie pismo. 
W  grudniu roku zeszłego władze sądowe zawiesi­
ły „Kuryer Polski11, po szesnastu latach istnienia, 
teraz przyszła kolej na dwa razy od niego starsze 
„Słowo11.

Dzienniki warszawskie donoszą: Zaczął tu wy­
chodzić nowy dziennik „Kraj11, który rozsyłany 
będzie prenumeratorom „Słowa11 przez czas za­
wieszenia tego pisma.

Wynalazki Prószyńskiego. Zaszczytnie znany' 
wynalazca, p. Kazimierz Prószyński, syn działacza 
I patryoty Promyka-Prószyńskiego, coraz większą 
zyskuje sławę w Anglii. Jego teorya kinoptyczna 
po raz pierwszy w roku. 1909 przedstawiona pa­
ryskiej „Arademie de Sciences"11' bardzo wiele wpły­
nęła na ulepszenie kinematografu. Praktycznem 
zastosowaniem tej teoryi jest używanie przy' pro­
jekcyjnych aparatach kinematograficznych mi­
gawki opatrzonej trzema skrzydłami o równej sze- 
roKOŚci, co znosi drganie obrazu rzucanego na 
ekran.

Innym znacznym wynalazkiem p. Prószyńskiego, 
który rozpoczął jego tryumfy' na tern poiu w An 
glii, jest „Aeroscope-Camera11. Jest to aparat do 
robienia zdjęć fotograficznych z ręki, w którym 
mechanizm, poruszany zgeszczonem powietrzem, 
czyni zbytecznem kręcenie korbką podczas wyko­
nywania zdjęcia. Zgęszczonem powietrzem napeł- 
fiia się rezerwoar w aparacie za pomocą zwykłej 
pompy', używanej do roweru. Prócz tego we wnę­
trzu umieszczony' ży'roskop balansuje aparat i zno­
sząc drżenie ręki, sprawia, iż aparat całkiem oby­
wa się bez trójnogu. Rozmiary są mniejsze, niż 
aparatu zwykłego do tego rodzaju zdjęć, a ma 
i tę zaletę, iż mieści znacznie większy zapas czu­
łych film. Liczne oryginalne zdjęcia z pola ubie­
głej wojny' bałkańskiej, powszechnie w Anglii po­
kazywane w kinoteatrach, były' dokonywam aero- 
scopem Prószyńskiego.

Najnowszym zaś wynalazkiem Prószyńskiego, 
pokazywanym w „The Royal Photografhic So- 
ciet.y“  w Londynie, jest „Oko11. Tem polskiem mia­
nem jest nazwany przez wynalazcę pomysłowy' a- 
parat amatorski, który ze swą prostotą i taniością 
umożliwia zdjęcia i projekeye kinomatograficzne 
każdemu amatorowi.

Prószyński pracuje nader intenzywnie. a nigdy 
nie zapomina, aby przy sposobności swego polskie­
go pochodzenia poinformować Anglików pod zas 
swych prelekeyj o Polsce i Polakach. „The Gra- 
phic“ , najpoważniejszy ilustrowany tygodnik an­
gielski, umieścił długi artykuł o Prószyńskim, w 
którym przepowiada piękne rezultaty wynalazkom 
naszego rodaka. (M.

Proce9 o szpiegostwo w Galicyi. W  dalszym 
ciągu rozprawy, która toczy się w Wiedniu przed 
trybunałem orzekającym przeciwko 9 osobom, ob­
winionym o szpiegostwo w Galicyi, zeznawała Nora 
Hofmann. Obwiniona twierdzi, że miała tylko wrę­
czyć dwom nieznanym sobie osobom we Lwowie pe­
wne kwoty pieniężne, które otrzymała w Warsza­
wie od pewnego pułkownika, razem z kosztami po- 
dióży do Lwowa. Za co te pieniądze miały otrzy­
mać owe osoby', obwiniona r.ie wie i twierdzi, że 
ze szpiegostwem nie ma nic wspólnego.

Rudolf Konig i zona jego również nie poczuwają 
s.ę do winy. Rudolf Konig twierdzi, że z namowy 
Fetrowa, który przedstawił mu się jako korespon­
dent „Nowego WTemeni11, przybył do Galicyi, ażeby 
zbierać wiadomości dla tego dziennika. Wreszcie 
piczlcur także wypiera się winy, oświadczając, żc 
brał pieniądze, ale nie wiedział, jakoby to była za 
płata za szpiegostwo.

Projekt noweli do ustawy o szpiegostwie. Na 
jednem z ostatnich posiedzeń parlamentu wniesio 
no projekt noweli do ustawy o szpiegostwo (Spio- 
nerie), proponujący podwyższenie kar więzienia 
za szpiegostwo samo na 1 do 5 lat, zaś na 5 do 
10, jeżeli się to stało wczasie zbrojeń przeciw nie­
przyjacielowi, lub w czasie przedsiębrania zarzą­
dzeń wojskowych.

Nowela proponuje, aby prawo wymierzania tych 
Wysokich kar pozostawione było Trybunałom  o- 
rzekającvm wbrew ogólnej zasadzie art. VI. mo- 
cedury karnej, w myśl której wym ierzanie kar po­
nad lat 5 jest wyłączone z pod kompetencyi są­
dów orzekających.

Śmierć generała Bradforda. Najstarszy wiekiem 
generał armii angielskiej, \ LU kim BradforJ, umarł 
w 99 roku życia. Zmarły był synem kapelana am­
basady angielsidej w Wiedniu i tam jrzepe Iził lata' 
chłopięce. Był towarzvszem zabaw księcia Reich- 
biadt, syna Napoleona I i Maryl Ludwiu, arcyksię- 
żniezid austryackiej. W roku 1833 ustąpił Brad- 
ford do armii angielskiej i brał udział w wojnie 
krymskiej przeciwko Rosyi.

Zbrodnia czy samobójstwo? Z Konstantynopola 
telegrafują: W  hotelu „Rera Pałace11 znaleziono 
tneżywego niemieckiego porucznika Staungena. 
Prawdopodobnie popełni1 samobójstwo.

Znaleziono zegarek złoty z monogramem. Ode­
brać można za udowodnieniem własności. Zacisze 
10 parter. Kaciszek.

SidadkI Na Macierz Bzkolna cieszyńska złozyJ p. Ju­
lian Nowakowski, cmer. Mur. inspektor s r  otoy r«on  >z 
założyciel Macierzy szkolnej w Stryja 100 K -  zy\ze- 
nien. aby od datków na ratowanie naszych kresów nikt 
się nie uchylał i aby ofiarodawca pozosial daieko w tylu 
poza tymi, którzy więcej mają i w.ccej dać mogą. I’ . 
Jan Kurkicwicz złożył na ręco p. Józefa Gincla w Kra­
kowie K 10. _

Dli J. A. złożyli: H. Ligęza 2 It. Feliks Faliszewski
& kor.

Dla W. T. złożył p. Feiiks Faliszewski 5 Iv

Z kalendarza. W t środę, 18 marca: Gabryela, Cyryla 
i kleks W o  czwarte*, 19 muren: Józefa Obi. Wspomr. 
Am IV piątek, 20 marca: Pięciu Ran P. J., Fufomii 
i  1-ioc.

Wscuńd słońca dnia 18 marca ) godzinie 5 m. 52; 
zachód o godzinie 6 m. 47; długość dnia godzin 11 mi­
nut 55.

Z krakowskiego oboerwalorynm. — Dni i 17 marca 
term imetr doszedł od +  P t do -f  7'0 C., barometr 
podnosił się.

; Dnia 18 marca o godzinie 7 rano stan barometru 
787-9 mm., temometru -J- P2 C.; wiatr południowo­

-zachodni,

' Z uniwersytetu ludowego.
\ *W środę, o godz. 7, A. lćropatsch: „Rewolucyjna lite 
śiatnra galicyjska lat >346— 49“ .
, W e czwartek, o godzinie 7, W. Feldman: „Rozwój 
.polskiej myśli politycznej11.

Reperluer tesiru m iałkiego im. SfoWcC lego 
w Krakowie. 1 ,

Środa: „Pani prezesowa11.
Czwartek: „Hamiet". ■* '
1’iątek: „P.jdownic.zy Solness".
Sobola: „Książę niezłomny11.

E r o a t k a  Iw © w ii;ls a «
L w ó w , 18 marca.

Z teatru lwowskiego W  partyi tytułowej „Ml" 
gnon“ rozpoczęła we wtorek gościnno występy ar­
tystka Opery komicznej w Paryżu, p. Raymonda 
Delaunois. Młodziutka stosunkowo śpiewaczka roz' 
porządzą bardzo pięknym, chociaż niezbyt Silnym 
głosem, a przedewszystkicm ujmuje kulturą głoso 
wą barazo wysoką i wytworną grą. Pnoliczność 
lwowska darzyła ją okloskami kilkakrotdio przy 
otwartej scenie. Doskonało śpiewał p. Dobosz.

(kr.)
Krajowa konfereneya nauczycielska. Ze Lwowa 

donoszą:
Wczoraj obradowała w ratusza i w szkole im. 

Staszica, krajowa konfereneya nauczycielska. — 
Przed rozpoczęciem obrad odbyło się o godzinie 
9 rano uroczyste nabożeństwo w kościele kate­
dralnym (celebrował ks. kan. Jaszowski), oraz w 
cerkwi wołowskiej. Po nabożeństwie udali się 
członkowie konferencyi do ratusza. Delegatów po­
witał imieniem Rady szkolnej wiceprezydent ar 
Dembowski, poczem przystąpiono do obrad, w któ­
rych oprócz uczestników zjazdu wzięli udział rad­
ca dworu Zaleski i dr Siwak, oraz z ramienia W y­
działu krajowego r. dr Jahl.

iłepe-tuar teatru lwowskiego.
We czwartek: „Carmen11.
W piątek: „Wesele Figara11,
W  sobotę: o godzinie 3 p. p.: „Romeo i Julia11, o go­

dzinie pół do 8 wieczorem: „Figlarne żonki".

©siat ekonomiczny.
* Rada nadzorcza galic. akc. Banku hipotecz­

nego uchwaliła przedstawić w dniu 31 b. m. zwy­
czajnemu walnemu zgromadzeniu wniosek na wy­
płatę dywidendy, za rok 1913 po 40 kor. od ak- 
cyi, na zasilenie kwotą 282.000 kor. funduszu za­
bezpieczenia listów hipotecznych, kwotą 119.000 
kor. nadzwyczajnego funduszu zapasowego, kwo­
tą 108.575 kor. funduszu pensyjnego, a po wy­
dzieleniu statutem ustanowionych tantyem, na 
przeniesienie kwoty 262 756 kor. 2 hal. na nowy 
rachunek

* Wystawy zagraniczne. W czasie od 18 do 25 
lipca 1914 odbędzie się w Londynie 8 doroczna 
wystawa wyrobów jubilerskich i ze srebra.

Doroczna międzynarodowa wystawa dla przemy­
słu cukierniczego, piekarskiego oraz pokrewnych 
przemysłów, odbędzie się w Londynie w czasie od 
5 do 12 września b. r.

Doroczna międzynarodowa wystawa dla towa­
rów kolonialnych i delikatesów odbędzie się w Lon­
dynie w czasie od 19 do 25 września.

W czasie od 11 do 30 kwietnia 1914 odbędzie 
się w Londynie wystawa dla opieki nad dziećmi, 
obejmująca następujące działy: zdrowotność, odży­
wianie i wychowanie dzieci.

Ceny ziemiopłodów i ważniejszych artykułów żywności- 
Kraków, 17 mama.

Płacono za 1O0 kilogr.: Pszenica biała (waga gatun­
kowa 77 80) od 20'— do 23-— : żyto krajowe iwaga ga­
tunkowa 71 74) od 16-40 do 21-60; żyto węgierskie od 
—■— do — -— ; jęczmień browarny od —•— do —■— ; 
jęczmień na krupy od ł5 ‘— do 18’— ; jęczmień na pa­
szę od —•— do — ; owies do siewu (z opłatą akcy­
zową) od —■— do — "— ; owies na paszę od 10’30 do 
18'80; proso od —■— do —•— ; kukunidzo, od 16-50 do 
19-30; tatarka od 2080 do 22*— ; groch 25-50 do 35-— ; 
fasola od £9'— do 66-— ; soczewica od 60-— do 56-— ; 
w yka.od 20-— do 22-50; siano zwyczajne od 0"— do 
10"— ; koniczyna pastewna od od 9-60 do 10 40; słoma 
od 5-— do 5-40; rzepak zimowy od 29 '— do 81-— ; kmi­
nek krajowy od 66 do 70; kminek holenderski od 78-— 
do 80-— ; koniczyna nasienna czerwona od 180 do 204; 
koniczyna nasienna biała od 0—•— do 0—"— ; tymotka 
nasienna — •— do — -— ; esparsetta O-—*— do O— "— ; 
ziemniaki od 5'— do 5-60; jaja za kopę od 3'20 do 3’60; 
mas'0 za 1 kilogrwra od 2 00 do 3-20, ser za 1 kilogram 
od 0-70 do 0-80; mleko zbierane za 1 litr —-12 do —‘ 14; 
mleko niezbierane od —-24 do — -20; kapusta za kopę 
0-— do 0-—. »

Sr,rawo'danie syndykatu rolniczego z targu zbożowego 
w Krakowie na Kleparzu dnia 17 marca.

Tendencja ogólna: utrzymana, zaofiarowani^: mierne, 
chęć knpna: mierna, obroty: mierne. _ a

Sprzedawano: Pszenicę czerw iną. i żółtą (io/7o) od 
10 — do 11-50; pszenicę uszkodz. od 81— d- 9-75; wę­
gierską od — do — ; moiawską (75/77) od — 
do —•— ; żyto dworskie (67/69) od 8"20 do 8'80; żyto 
targowe od -*— do —■— ; żyto węgierskie od — do 

-'— ; żyto morawski® (70/72) ud — -— do — •— ; jęcz­
mień do siewu od 8'60 do 9-— ; jęczmień browarniany 
od 7'5(i do 8-60; jęczmień na kmpy od 0-— do 0"— ; 
j’ęczmień na paszę od 0"—  do 0"— ; owies do siewu od 
8-75 du 9-— ; owies na paszę dwcrslu 7-25 do 8-50; owies 
targowy od 0-— do O-— ; owies węgierski od 0-— do 0-— ; 
Kukurudzę węgierską nową od 8'25 do 8 50; kukurudzę 
wegierskę starą od O-— do 0-— ; kukurudzę rosyjską no­
wą od O-— do 0-— ; kukurudzę rosyjską storą id ły­
do O-— ; cinąnantin nową węgierską od O-— do O-—.

Wszystko za 50 kg. loco Kraków, bez opłaty spożyw­
czej Wyborowy rnwai wyżej notowań. Gorszy towar 
niżej notowań.

letę objektywnoScf. Wypełnia, ona rzeczywistą Iu- 
Kę, dając w rękę polskiemu czytelnikowi cenny 
przewodnik do retrospektywnej oryentacyi w cało­
kształcie piśmiennictwa w Skandynawii,

Nowe książki:
Stanisław P o l a c z e k :  Towiat chrzanowski w 

W. Ks. Krakowskiem. Monografia historyc-zno-ge 
ograficzna. Kraków 1914. Nakładem Rady po­
wiatowej w Chrzanowie. Str. 308.

Feliks Z a s a ń s k i :  Zagłada Europy. Fanta 
zya. Lwów. Skład główny u Zienkowicza i Chę­
cińskiego. 1914.

Zenon P i e t k i e w i c z :  Ogniwa. Mysn o na 
szej teraźniejszości. Warszawa 1914. Gebethner 
i W olff."

Nakładem księgarni Gebethnera i Wolffa w War­
szawie wyszły' następujące nowości:

Tadeusz K o n c z . y ń s k i :  Bunt. Powieść. War­
szawa 1914.

I M d «  ncminrti/B ZjMsKleSo.
(T e lo g r . „N R ef.11)

* Petersburg, 18 marca.
Dziennik urzędowy ogłasza zamianowanie 

szefa sztabu generalnego, Żylińskiego, generał 
gubernatorem warszawskim 1 komendautem 
warszawskiego okręgu wojskowego.

Generał Jakób Żyliński, liczący dziś 60 lat, 
uchodzi w Rosyi za doskonałego strategika. 
Ukończył wojskową akademię Mikołajewską i 
wkrótce wstąpił do sztabu generalnego.

Todczas w ojny z Japonią był szefem sztabu 
Aleksiejewa, potem szefem X  korpusu. Szefem 
sztabu został w  r. 1911. W r. 1909 był dele­
gatem Rosyi na konferencyę pokojową w Ha­
dze.

Dzienniki, rosyjskie zwracają uwagę na to, ze 
stanowisko general-gubernatora warszawskiego 
powierzono osobistości wojskowej przedewszyst 
kiem. Generał Źylinskij na stanowisku dotych­
czasowemu kierował opracowaniem kwestyi o 
brony państwowej i oczywiście jest obznajmio- 
ny z zadaniem, jakie mają spełniać wojska war­
szawskiego okręgu wojennego na wypadek 
wojny.

Zsydgsteo eiorcze Paiasto.
(T e 1 e g r. „N. R e f.“)

Berlin, 18 marca.
(W AT). W szystkie dzienniki zajmują się ob­

szernie zwycięstwem Polaków przy wyborach 
uzupełniających do parlamentu w okręgu mię-
dzychodzko-szamotulsko-obornickim, gdzie w y­
brany został ks. prałat Kłos. „Beri, Tageblatt11 
oświadcza, że ubytek głosów niemieckich, a 
wzrost polskich jest bezwarunkowo fiaskiem 
polityki antypolskiej. „Deutsche Tagesztg.11 
oświadcza, że wielu Niemców zostało ■wprowa­
dzonych w  błąd niemieckiem brzmicmem na­
zwiska prałata ks. Kłosa (Kłosa) a polskiem 
nazwiskiem niemieckiego kandydata Radwi- 
tza.

„Voss. Ztg.11 ubolewa nad zwycięstwem Po­
laków i świetnym wzrostem żywiołu polskiego 
w tym okręgu, który Niemcy już uważali za 
okręg czysto-niemiecki. (Jak z porannego nu­
meru wiadomo, ks. Kłos otrzymał 10.438, kan­
dydat niemiecki 13.019 głosów. Przyp red.)

B. G A B R Y E L S K A ,  P a ł a c  S p i s k i , ^  
KRAKÓW . Wynajmuje i sprzedaje pierwszo­
rzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmonie 
i piauole za gotówkę lub na spłaty nawet dwu- 
dziestomiesięczne. Instrumenty używane od cen 
najniższych. Wystawa obrazów Wstęp wolny.

ryał dow odow y prżeciw Caillaux tnikł bez śla­
du. Przypuszczają, że podczas ogólnego zamię- 
szania po zamachu, jeden z przyjaciół pani 
Caillaux, portfel ten usunął.

Paryż, W czoraj wieczoiem  urządziła „Aetion 
franęaise11 n  wielkich bulwarach demonstracyę 
przeciw Canlaux. Demonstranci zebrali się w 
pe\. nej kawiarni na bulwarze .Włoskim i w y­
szedłszy następnie na ulicę, zaczęli wznosić o- 
krzyki przeciw ministrowi Caillaux. Policva 
rozprószyła najniespokojniejsze grupy demon­
strantów. Przyczło do bójek, w  czasie których 
urządzenie kawiarni zniszczono. Demonstranci 
zaczęli następn.e przebiegać bulwarami, woła­
jąc: „Precz z Caillaux! Niech żyje król!11 Po­
licya rozproszył? wreszcie demonstrantów i 
przedsięwzięła kilka aresztowań.

Paryż. O pómoey ponowiły się demonsbracye 
na wielkich bulwarach. Policya rozprószyła de­
monstrantów. Aresztowano 15 osób, wśród 
nrch Leona Daudeta i Morisa Pijota, członka 
„A ction  Franęaise11.

Hemnanna. przy ul. św. Gertrudy 1. 3, skradziono 
wtzora; siebrny pięcioramienny lichtarz wartości 
200 koron.

Nowy napad rozbojmezy. Z Częstochowy tele­
grafują: We wsi Suliszewicach, pod Porajem, na 
padło sześciu rozbójników, uzbrojonych w mauzery, 
na w'ójta Zarembskigo, ściągającego, wraz ze straż­
nikami Millerem i Luzinem,jppońatki. Następnio 
rozbójnicy ci skryli się na chwilę w domu wło­
ścianina bielawskiego, poczem go podpalili i ucie­
kli. Krążą pogłoski, że są to ci sami ludzie, któ­
rzy dokonali w-czorajszego napadu w Poraju. (Zob. 
numer poranny. Przyp. red.)

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

I K o a o  p  i a a i c  l .

om* 151
— Józefa Klemensiewiczowa. „Literatura Skan­

dynawii11 (Norwegia, Dania, Szwecya). Nakładem 
S. A. Krzyżanowskiego Kraków. E. Wende i Sp. 
Warszawa 1914.

Jest to pierwsza w języku polskim zwdęzła liisto- 
rya piśmiennictw Skandynawii, skreślona przez au­
torkę w całej pełni kompetentną, gdyż p. Klemon- 
siewiczow-a, znając gruntownie języki skandjmaw- 
skie, przysporzyła literaturze naszej szereg wzoro­
wych przekładów utworów Ibsena, Rrandesa, Ham­
suna, BjOrnsona i in. Dzieło swe podzieliła autor­
ka na 19 rozdziałów, z których pięć przypada na 
Norwegię, po siedm na Danię i Szwecyę. Nor­
wegia została skromniej uwzględnioną zapewne 
dlatego, że kraj ten od początku XIV wieku prze­
stał istnieć samodzielnie pod względem politycz­
nym, a równocześnie prawie rozpoczął się upa­
dek jego literatury, która zakwitła na nowo do­
piero w wieku XIX. Po rozdziałach, poświęco­
nych Norwegii, daje autorka zarys literatury duń­
skiej, poczem traktuje piśmiennictwo Szwecyi. W 
tej części brak twórczości Finlandezyków, piszą­
cych po szwedzku, stanowi ona bowiem odrębną 
całość, podobnie jak odrębną jest literatura bel­
gijska, lubo pisana po francusku. Dążnością autor­
ki było, aby w ten sposób utntw ić polskiemu czy­
tającemu ogółowi zrozumienie stnnowdska najwy­
bitniejszych pisarzy z ostatnich dziesiątków lat, 
którzy zdobyli światowe imię i wywarli wpływ na 
naszą literaturę. Książka p. Klemensiewdczowej 
napisana jasno i zwięźle, poza gruntowną znajo­
mością przedmiotu posiada w wysokim stopniu za­

Po zamachu.
( T e l e g r a m y  „N.  R e f o r m  y “ .)

Cai!laux a sprawa Rochette’a.
Paryż, 18 marca. 

(W AT.) IV Izbic deputowmnyeh przyszło 
wczoraj do niezwykłe burzliwych scen z po- 
tyodu dokumentu, jaki Calmette chciał jeszcze 
opublikować. Dokument ten dowodzi, że Cail- 
laux wraz z byłym  ministrem Monłsem wpły­
wali na prokuratora Fabre’a w kierunku zanie­
chania dochodzeń pr/eciw  oszukańczemu ban­
kierowi Rochette. Zapytany o to Monis, oświad­
czył, że jestto kłamstwem. W  czasie dyskusji 
stwierdzono, że Bartlum wręczył ten doku­
ment. ('ahnetteAw', a dostał go od Brianda.

Gdy niektórzy .deputowani wyrazili wątpli- 
wuśoi co do tego listu, Barthou głośno odczy­
tał list z mównicy, co wrywołało ogromna 
wrzawę.

r  W niosek rojalistów.
— Paryż, 18 marca.

TT Izbie rojalistyczny dep. Delahaye zgło­
sił wniosek następujący: Izba wzruszona one- 
gdajszyrn zamachem, który, wedle zeznań pani 
(Jai!!aux, zapobiedz mial rewelacyom, mają- 
cyiu wzmocnić podejrzenia przeciwdco jednemu 
sędziemu o naruszeniu ustawy, wzywra rząd do 
wydalenia tego sędziego bib dania możności 
ścigania jego oskarżycieli.

Wniosek w sprawie R odiette‘a.
Paryż, 18 marca.

Delalnuy cofnął swój wmiosek.
Paryż, 18 marca. 

Izba deputowanych przyjęła wszystkimi 539 
glosami wniosek, o przedłużenie pełnomocni­
ctwa dla komisyi śledczej parlamentarnej w 
sprawie Roc.het.tVa oraz postanowiła 529 gło­
sami przeciw 3, aby komisya ta otrzymała wła­
dzę sądową.

Demonsiracye.
Paryż, 18 marca. 

Przed mieszkaniem CaillauiPa powtórzyły 
się wczoraj wieczorem nieprzyjazne demonstra- 
c j  e. Policya rozproszyła demonstrantów.

Paryż Demonstracye przed redakcyą. „F iga­
ra11 i przed mieszkanie m C'aillaux trwały wrczo- 
raj do późnej nocy, Demonstranci wznosili o- 
krzyki: Precz z morderca! Na śmierć! Precz z 
Doumerguem! W  jednej z kawiarń demonstran­
ci zniszczyli cala urządzenie.

Po mieście obiegają pogłoski, że pani Cail- 
laux chciała popełnić w więzieniu samobój­
stwa. Dyrekcya wdęzienia pogłoskom tym za­
przecza. Pani Oaillaux czuje się przygnębioną 
i chorą z powodu irytaeyi w- o-tatnich dniach.

B\ly deputowany w 'Marsylii, Talamas, przy­
słał do pani Caillaux listy wr którym składa jej 
gratulacye z powmdu jej czynu. List ten koń­
czy się słowami: „Pani go zabiłaś. Braw-o!1;' 

Portfel, w którym Calmette miał cały mate-

IfiiEfoiiiC2Ds \ telggranans
Msiośc! ,Mm Bffcmy"

z 18 marca.
Mianowania w Banku krajowym 

Lwów. Wydział krajowy zamianował posła 
sejmowego i dotychczasowego wiceprezesa 
Rady nadzorczej Banku krajowego, Kazimie­
rza Laskowskiego, prezesem Rady nadzorczej 
tego Banku, zaś wiceprezesami Rady nadzor- 
czej pp. Franciszka Paszkowskiego, dotychcza­
sowego wiceprezesa i Stefana Fedaka, dotych­
czasowego członka Rady nadzorczej.

Z rozprawy Benaastuka.
Lwów. Na rozprawi^ przeciw Bendasiukuwi 
towarzyszom przesłuchuje dzisiaj sąd czw'ar 

tego oskarżonego duchownego prawosławmego 
z Załucza H o d y m ę. Nie poczuwa on się do 
winy, podobnie jak przesłuchani już inni ossar 
żeni Dzisiaj ukończone zostanie przesłuchanie 
oskarżonych a jutro rozpocznie się postępowa­
nie dowrodowre.
Poljaków  podejrzany o kradzieże kieszonkowe.

Berlin. Policya kolońska przysłała na żąda­
nie rządu sprawozdanie o aresztowaniu kapita­
na rosyjskiego Poljakowa. Policya oświadcza, 
że podczas pochodu karnawałowego w  ostatni 
poniedziałek karnawału \y Kolonii, popełniono 
wiele kradzieży kieszonkowych. Trzy osoby 
wskazały na kapitana Poljakowa, jako na 
sprawcę kradzieży. W obec tego musiano go a- 
resztować.

Aresztowanie Poljakowa.
Berlin. 'Ambasada rosyjska wdrożyła samo­

dzielne śledztwo w sprawie aresztowania i trzy­
mania w wiązieniu rosyjskiego kapitana Polja­
kowa. Śledztwo wwkazało, że zarządzenia te 
by ły  zupełnie bezpodstawnie.

Organizacya rewolucyjna w Ulster. 
Londyn. vPall Mail Gazette11, organ konser­

watywny donosi, że w poniedziałek zmobilizo­
wanych będzie w  prow ineyi l  lster 4000 unioni- 
stów, samyc-li weteranów z w ojny burskiej. —  
Rząd prowizoryczny w Ulster otrzymał tele­
grafy iskrowe.

W Londynie odbyło się wmzoraj posiedzenie 
Rady ministrów, na którem postnnowuono jak 
najostrzej wystąpić przeciw organizacja ulster- 
skicj.

Flota morska i powietrzna.
Londyn (W AT). Na wczorajszem posiedze­

niu Izby gmin, oświadczył minister marynarki 
Churchill przy uzasadnianiu budżetu marynar­
ki, że Anglia musi mieć najsilniejszą flotę tak 
morską jak i powietrzną. W ymaga tego obecna 
sytuacya. Podczas gdy w r. 1911 Anglia utrzy- 
mywała tylko 16 wielkich okrętów wrojennych, 
dzisiaj musi ich utrzymywać 33, a to z pow o­
du niespokojnych czasów.

Ponadio Anglia rozporządza 105 aeroplana­
mi, w  czem 62 łiydroplanami. Celem polityki 
angielskiej jest i musi pozostać panowanie na 
morzu i w powietrzu. W  budowie znajduje się 
15 statków powietrznych. .

Rekrutacya odbywa się obecnie bardzo gła­
dko. Gdyby dzisiaj rozpoczęła się mobilizacja, 
jutro cała flota angielska wjrruszv na morze, 
zupełnie gotowm do boju.

Karlisci w Hiszpanii.
Paryż. DzienniKi donoszą z Madrytu: Don

Jaime, sy n  Don 'Curiosa, zr< z y g n o w a ł 7 pre- 
tensyi do tronu. Karliśc.i będą wezwań1 do u- 
7,nania dynastyi króla Alfonsa i do utworzenia 
ze skrajnymi konserwatystami stronnictwa ka­
tolickiego pod przew-odnictwem Maury. Jaime 
ma się ożenić z księżniczką Connaught.

Orkan w Rosyi.
Nowoczerkask. W edług dotychczasowej wua- 

domości. zginęło skutkiem ostatniego orkanu 
wre wrsi Gosudarewo 6 osób, wrc wsi Kagalni- 
kćwr 18 osób, zaś we wsi Nachiczewanik 20 o- 
sób. Dokładne daty z innej miejscowości nie są 
znane. W iele wiosek zalała woda podczas or­
kanu zupełnie. Sto wiosek kozackich u ujścia 
Donu jest zniszczonych.

Korupcya w Japonii.
Tokio. Funkcyonaryusz firmy Siemens i Schu 

kert, którego zeznania węywołały całą aferę o 
przekupstwa w japońskiej marynarce, nazwi­
skiem Tossida, odebrał sobie życie w więzie­
niu. Zwłoki jego wwdauo rodzime.

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

redakcyi.)
(Maryenbadzki lekarz) w-yraził ściśle swoje 

długoletnie doświadczenie z paeyentami ró­
żnych wrarstw zawodowych w następujący spo­
sób: L  Z pomiędzy wszystkich środków prze­
czyszczających zastosowanych przezemnic po 
dokonanej maryenbadzkiej kuracyi okazała się 
„Hunyady Janos11 kfófla gorzka najlepszą. 2. 
Nie spowodowała ona stanowrczo żadnych nie- 
przjęjemnych pobocznych objawów (jak kolki, 
wymioty ltp.) lecz przeciwnie działała lekko i 
pewnie. 3. Nawet przy dłuższem używaniu nie 
straciła ona nic na skuteczności, jak również 
przyzwjrczajenie się do niej nie osłabiło jej 
działania. 4 Po ukończonej m ayenbadzkiej 
kuracji uzyskałem za pomocą gorzkiej wody 
„H unyady Janos11 pomyślne skutki, gdyż wmda 
ca utrwaliła skutki maryenbadzkiej kuracyi.

limu znlrly
na utrzymaniu zdrowych zębów i pr„widłowem 
trawieniu, niecliaj się posługuje stale „TLENO 
L a MI“ (wodą do ust, kremem i proszkiem do . 

zębów), wjrabiancmi podług recepty

Profesora Ora u Cybulskiego.
I M e n  N M a t e n M r c z s n g

Scnatoryniii Gutenbrunn 
I migjsłtl zaKłaa leczniczy

Lekaize kier.: Dr Otto v. Auiscnnaiter i radcą 
ces. Cr D. Podzar.raQ3ky,

Prospekt za darmo. 1117 5 18

Jak uzyskać pękną cer^?
To pytanie zostało rozwiązane w  sposób pro­

sty przez instytut estetyczny' w Paryżu,, wpro­
wadzając w  obrót handlowy preparat do mycia 
twarzy zamiast mj'dła, pod nazwą „L actol11, 
który usuwra wszelkie nieczystości skóry — 
gładzi zmarszczki, bieli i wwgładza cerę.

„L actol11 sprzedaje się tylko w pudełkach 
z etykietą niebieską z dwiema główkami w ce­
nie kor. 2 i jest wszędzie do nabycia w apte­
kach i drogueryach.

Reprezetant na Austryę:
Mr. Leszek Śladowski —  Lwów.

L e s z o w e
artretyzmów I chorób stawowych za pomocą 
ultra-fioletowego światła (sztuczne słońce gór­
skie), fanga, radia, diathermu. Leczenie skrzy­

wień kręgosłupa, gimnastyka lecznicza. 
Zakład ortopedyczny Dra Chlurrskiego, Profe- 

fesora Uniw. Jagiellońskiego.
Kraków, Rynek kleparskl 12, teł. 540.

1958 2 5

z powoda wyjazdu jeden z pierw 
. . . . . . . . . . . .  6zorzędnyrh, dobrze prosperują*-

cych pensyanatów w Krakowie. Kraków, poste:1 
restante „Poważni reflektanci11. 22C7 2 ^

M w o k , & t  «ar Z  m m 3 r s p i i &
w Wadowicach

poszukuje koncypienta, uprawnionego do sun 
stytucyi trybunalskiej. 2147 3 3

Za spokój duszy' ś. p.

Iren? EożmiiksUe}
zmarłej dnia 19 marca 1913 r., jako w pierw­
szą bolesne rocznicę śmierci, odbędzie się w 
kościele 0 0 . Zmartwychwstańców dnia 20-go 

marca o g. 9 rano 
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 

na które pobożną Publiczność zapraszaja
Rodzice i siostra.

Po samirnSęciis kloniki.
Kraków, 18 marca.

F cho procesu nrzecłwko m ordercom  ś. p św isz - 
czow sk iego. O ile słychać, Trybunał uchwalił na 
tajnem posiedzenia po skończonej rozprawi* pole­
cić łasce cesarskiej zasądzonych n i śmierć St. Ga- 
ckicwicza i Jana Kobrzyńskiego. Żaden z oskar­
żonych nie wniósł dotąd zażaljnia n.ev ażnosci.

Pożar. W realności pod 1. 2,- PrzT ulicy św'. T o 
.roosza wyouchl ogień wczoraj po południu Zapa­
liły się nagromadzone pod schodami na parterze 
śmiecie. Ogień ugasiii domownicy.

Obiawa policyjna. Dzisiejszej nocy zarządziła 
policya tutejsza obławę po calem mieście. Aresz­
towano 56 osób obojga pici, między niemi kilku 
niebezpiecznych złoczyńców.

Kradzież. Z mieszkania radcy miejskiego p.

C i  p o d a ń }  s i ę  w i e d z i e ć  a 3  i  W ł
Lekarze zalecaj*} Bodeńskie cieplice nr 3 przy chro 
nlcznym katarze krtani I jamy ustnej, pny obfl 
tam wydzielaniu się fleg my i t. p. Zdrój tan dział, 
łagudząco na kaszel i sprowadza to nadmierne wy* 
dzlelanie się flegmy napowrót do normalnego Bta* 
uu. Znakomicie daj* Bię również zastosować prz, 
katarze oBkrzell, szczególnie n dzieci ekrofolica* 
nych 1 przy chrcnlcznem zaflegmien o u osóh wie* 
kowycb. Zaś ź:ódio nr 18 m’ ;dzy Innem! zaleca* 
nera bywa przy katarach dróg oddechowych, & wpły^ 
wa ono również dodatnio na proces trawienia.
Z tych to dwu źródeł sporządzane są Faya praw* 
dziw o Bodeńskie mineralne pastylki. Nazwi'.xo Fay 
przedew szystkiem  ręczy za prawdziwość tych pa* 

stylek. Pudełko kosztuje 1 K 25 h.
459 1 2

lursa teletgraficznea
Wiedeń, 18 marca. (Giełda poranna). ,
Marki 117-77 Renta majowa 83-50. Renta koronowa 

węgierska 82-90. Akcye anstr. zakł. kred. 637-75. Uccye 
wę.ip zakładu kredyt. —■— . Akcye Anglobanku 344-50, 
Akiye Unionbanku 610'—. Akuye Bankyereinu — '—. 
Akcjo Laenderbanku 520-50. Akcye kolei państwowych 
7) 1-50. Lombardy 104-—. Akcye fabryki broni — *—.' 
Akcye tytoniowe ' AIpiny 840-50. Rima-Murnnyl 
663'jO. a  kej praskiego Tow. żelaznego —»—. Losy tu­
reckie 227-75. Ruble 253-50. Skoda 777-—. 4 '/, proc Li­
sty zastawne Banka galic. dla handlu i przem — , -/ 

Usposobienie: spokojne.

P l e ć  ś n l f t Ż H G
jedwabisto m iękką otrzym uje każdy po użyciu  K rem u Do nabycia: Skład apteczny „S&nitas", Kraków, ul. Długa 18; 
,,Cdalis8k“ d K  1 -20  i m ydła M acierzankow ego Reim i Sp., Linia A -B ; Drcg. Zopotba, Fdafy Ryńsk; Drog. 
Bracha z  T a n o w a  d 6 0  hak —  któro rów nież Linka, u!. Sławkowska; Apteka ReJera; Drog. przy u!, Karms- 
usuw ają plam y wątrobiane, opalenie, piegi i t. d. lickiej, Drog. We^d^nga, ul. Grodzka; Drcg* Stiela w Podgórzu i id.

M l%



4 8S. N O x A R Ł x O E M A. ^  „ Środa 18 M&rca 1914,

W rtish i >?3Rfc Związkowy.
K a p i t a ł  a k c y j n y  ISO itiik k o r o n .  
FimdMSze rezerw ow e 41 nsiL koron.

Z a ł a t w i a  w s z e l k i e  t r a n s a k c j e  b a n k o w e .

restauracyjna peszu-iiwartna letni 
sezon, na wyjazd, Warunki bardzo 
dobre, płaca wysoka. Tylko uczci­
wa i dobrze polecona siła zostanie 
przyjęta. — Zgłoszenia z idpisami 
świadectw i fotografią nadesłać pod 
G odna polecenia poste restante 
BOChz l i .  2107 3 3

S p e c y a l i s t a
w ostrzeniu brzytew, M. Nadel, 
ol. św. Marka 25, u fryzjera. 

1563 5 10

Kompletne urządzen-e

Zaljłiidu fryzy«r$!!i«33
tan'0 do sprzed,-nia. Wiadomość w 
Krakowie nl. Wolska 1 1977 5 5

D o k o j (rontowy, umeblowany, 
®  z osobnem wejściem, dla osoby 
poważnej, potrzebującej spokoju, na 
cza3 dłuższy lub krótszy zoraz do 
wynajęcia. — Również wspólne 
mieszkanie dla pani lnb Danienki. 
Wielopole 1. 7 I piętro, na prawo. 
Rybarska. 2178 2 2

Potrzebuje szyn
na 600 m. toin kolejki polowej o 
proliln około 60 mm. Zgłoszenia: 
ZepalsK’ , ulica Piotra Michałow­
skiego 9. 2032 3 3

f |0 sprzedania realność z wię- 
kszą parcelą, w Półwsia Zwie- 

rzyniecki cm, w najbliższem położe­
niu ulicy Zwierzynieckiej Parce­
la 15"  poste restante Pólwaie 
Zwierzynieckie. 1854 6 6

K a m te n ic u
przy ni. Floryańskiej, do sprzeda­
nia, pośred-iiciwo niedopuszczalne. 
Kapitał potrzebny 40—50.000 kor, 
reszta może pozostać na hipotece. 
Zgłoszenia pod „City I6,L poste rest. 
Kraków, za okaz. kwitu inserat. 

2165 3 3

■ T
i odpocenie ciała oi az nieprzy­
jemną woń z nóg i pach ciała 

usuwa

„ E K S Y K A N S “
hygieniczny proszek Laborato- 
rynm A,  {fó rs lu e^ o  w  Waż 

sza w ie .
Główny skład w Drogueryi 
Magistra farm. J. Hanaka i Sp., 
Kraków, .Szewska 5. Cena pu­
dełka wraz z rozpy!aczen 1 K. 

813 9 o

g ta r s ia  panienka, władająca jęz. 
®  niemieckim i francuskim, poszu­
kuje miejsca guwernantki. Zgłosze­
nia przyjmuje Admini itracTo _N. 
Reformy" pod Z. B. 2105 2 2

In ży n ie r | u d  te c lm ik
obzrajomiouy z robotami żel&zno- 
betoncwemi, poszukiwany. Oferty z 
odpisami świadectw i podań em wa­
runków pod „ B o d o w a "  Einro 
Sokoto e-skiegci we Lwowie. — Nie- 
uwzgiędnione oferty pozostaną bez 
odpowiedzi, dla.ego nprasza się nie 
dołączać oryginalnych świadectw.

2148 2 2

fioże na auiu
^ d n o .octn e  po 70 halerry.
8 tysięcy róż ”  ładnych kolorach, 
kwitnących całe lato. Ciemne aksar 
■uitne, herbaciane, pąsowe, w ró­
żnych odcieniach. Jedna, odmiana 
r dwóch ko'orach; akacye koliste. 

u u. wysokie, 2-letnie, po 1 kor. 
Głogi ciemno-czerwone pc 80 hal. 
Wysyłam przez kwiecień i maj. — 
Mikołaj Kuczerha, ogrodnik, Miźyniec. 

2141 3 4

TM p o w o d u  nanycia większego 
™  przedsiębiorstwa, jest do odstą­
pienia każdego czata nadzwycz i 
korzystny interes, bezkonknrencyj 
ny z działu spożywczego, z klien- 
teią lokalną i dobrze zaprowadzoną. 
Interer znajduje się przy jednej 
I  bardzo ruchliwych dzielnic miasta 
Krakowa. Do kupna potrzeba oOOO 
koron. Spłoszenia do 10 kwietnia 
b. r. Dod „Sposobność" poste rest. 
Kraków gł. poczta, za okazaniem 
kwitu inseratowego. 2175 2 3

Kupuje sie
meble różne, fortepiany krótkie, pin 
sina, kasy, b-or i t  p. Kraków 
nl. Gołębia 10, sklep, handel kato­
licki. 1939 10 10

S A M U M
Zakład leczniczy dla 
chorych na płuca (założo­
ny w r. 1901). Prospekty! 

Le :arz kierujący;

D r . V .  M a lfe r
168 19 0

Zdclna tera czy n i
potrzebna do fabryki lalek. Ulica
Wolska 1. 1976 6 10

Lokal frontowy
na srddpi jerzt składający się z 3 
pokoi i przedpoKojn, od 1 maja b. 
r., oraz mieszkanie z 3 poaoi, przed­
pokoju, kuchni, łazienki etc., na 
III piętrze, od 1 kwietnia b. r., w 
Rynku gł. 6, tanio do wynajęcia, 
Wiadomość w handlu pod lirmą 
Szaraki I Syn w Krakowie 

2028 3 3

W E L L A  „ R A J “
jest do wydzierżawienia. Bliż­
sza wiadomość a właścicielki 
Leuchterowej w Tarnowie, nl. 
Kościuszki 1. 2049 3 8

t .  z w .  G ” o y e r
4»/» kg pocztówka za 8 K 
wysyła za zaliczką Z ie liń sk i 
Zygm unt, W a d ow ice .

2043 7 10

Panna int.
poszukuje miejsca lasyeiki włada 
językiem niemieckim i polskim, w 
ołowie i piśmie. Na żądanie może 
złożyć kaucyę. — Zgłoszenia pod 
„ K n s y e r k a  1 0 “  przyjmuje Ad- 
ministr. „N. Reformy". 2204 2 3

E([,AT:S E Y E
dla  pan ów  i pań

wprost z fabryki dla prywatnych, 
po najtańszych oryginalnych ce­
nach fabrycznych, stąd wielińe za­
oszczędzenie na zaknpnie. Piękno 
nowości wiosenne i letnie najwy­
borniejszej jakości. 1726 6 0

R esztk i za  b e z c e n !
Zażądać naszego zbioru próbek. 
Pierwsza fJąsfra fabryczna wysyłka sukna

„ S T T D y i l  Z
nam Sw tJagerndorf), piat Rrstieln, 17, fiask austr.

U r z ą d z e n i e
kompletne do spuszczania i rozwo­
żenia piwa flaszkowego, jak _iaszy- 
ny, syfony niklowe, wozy, oddziel­
nie lnb razem, bardzo tauiu sprze­
dam — Wieser, Lwów, Sapiehy 7. 

2115 2 2

FWm  w  K r a k o w i e  ( R y n e k  i Ł  4 4 ,  U n i a  1 - 1 ) 1
P r z y j m u j e  w k ł a d l s f  n a  j ę a c j l r e ś j i e ł t  b i e ż ą c y  i  n a

f c E C Z s i s  k  m ? 1* :  a : c 3> ' s s r j s 3.
W y p ł a c a  m i ę k s z e  k s v «  t y  b e z  w y p o w i e d z e n i a . 153 5 0

Herbata z Brodów

22.000
do ulokowania na hipotekę w 
Krakowie, w jednej tub dwóch 
pozycyach. Wiadomość w kan- 
celaryi Dra Adolfa Grossa, 
ul. św Anny 9. 2122 3 3

plamy watrobiane, pryszcze i wą­
gry nbuwu szybko i pewnie, nada­
jąc cerze świeżość i deliKatność — 
znakomita maść na piegi wyrobu 
apteki pod „Złotą Gic ?ą“ w . *a- 
kowie. Cena za sb ik 1 kor., sijniej- 
sza 1'20 kor. 1734 9 10

Do zmywań służy wypróbowane, 
nalzwyczaj delikatne mydło cze­
remchowe. Cena za sztukę 60 hal.

Wysyła na zamówienie za pobra­
niem pocztowem apteka pod Złotą 
Głową" Edwarda Norka, dawniej 
M. Pronia, w Krakowie, Rynek 13

Herbata z Brodew

Od d a p n  d m a  z  swpj t a i  i zasaefca 112112113 pra w dz iw a
H e r b a t ę  r o s y j s k ą

1 zbioru majowego poleca handel 19 0
W .  5 D A M O m C Z f i

w Brodach, ra pograniczu rosyjskiem 
1 funt „Familijnej11 bardzo dobrej . . . . K 2'80 
1 funt „Melange de Moścou" w or. op. najlep. 5 '— 
1 funt „Imperial" ces., w oryg. opakrwaniu T — 
1 funt „Okruchów" l  najl. herbat kwiat. . 2'40 
Kawa Ceylon. grnboziarn., franco 5 kg. 18 i K 20'— 
Grzybki litewskie, b. łaone, 1 kg. . . . K 9-—

L. 1095. 2216 2 3

(Rgłoszsnte !lcyfacyi.
Niniejszcm podaje się do publicznej wiadomości, że 

celem wydzierżawienia tutejszego Zakładu kąpielowego so­
lankowego wraz z salami inhalacyjnemi na przecąg lat 3, 
względnie 9, począwszy od dnia 15 maja 1914, pizeprowa- 
dzoną zostanie publiczna Iicytacya ofertowa dn ia  16 k w ie ­
t n ia  b .  p . o godzinie 4 po południu w Urzędzie gminnym

Cena wywołania 7000 koron. Wadyum wynosi 10°/0 
ceny wywołania.

Oferty pisemne z dołączeniem wadynm można wnosić 
do ani i 16 k w ietn ia  b . r. do południa godziny 12-tej.

Po przeprowadzeniu licytacji ustnej zostaną otwarte 
oferty pisemne.

Bliższe warunki licytacyjne można przejrzeć w kance- 
laryi Urzędu gminnego w godzinach urzędowych.

Zwierzchność gminna w Peiatynie
dnia 11 marca 1914.

Burmistrz 
?** B ogdu ń s':i.

i/T ft U k Q 7 1 EI <Sh Przeciw astmie, koszlntri, chrypce.
\  I  4—7 i  i  I  w  -  I  Ki. . Alpejskie cukierki sosnowa

d r a ż n i e n i e

ł a g o d z ą c e
321 8 0

_ ]/łr-e-**1**1 indu »»ji)!iaj|u»p

f l e g m ą

u s u w a j ą c e .

Niema Icpszepo i tańszego srolka nad znane ze skuteczności a*Hejskie sosnowe —nierki „Ficea". Dorośli Kilka 
razy na dzień 1—2 cukierków. W pulełkacl po 20 i 50 hal. A l p e j s k i  miód s o s n o w y  „Pimel". Dzieci 3 4 razy na dzień 
po łyżce. We flaszkach za 1.20 K lostać można, w Krakowie w Czternastej aptece, nl. Lubicz; w apt, W. Ehrlicha, 
nl. Krakowska;apt. Grabowskiego, nl. Dietlowska; apt. Fort. Gralewskiego, ul. Szczepań ka; apt. Dra Hausmanna; 
RyneK gł.; apt. „aiubowskiego, Rynek gł.; apt. Leslkowskiego; apt. Masłowskiego, Mały rynek; apt. Oświe- 
Imskiego, Grodzka 22; apt. M. Pronia, Grodzka; ipt. M. Redera, Karmelicka; apt Ludw. Rosenberga, 
nl. Krakowska; apt. Wiszniewskiego, ul. Florya.uska. W drogueryauh: J. Hannaka i Ski, 1. Sa :wska 5, 
Pachuckiego. plac Matejki; Z- Komorowski, ul. Floryań ka 33; w apt. Karpińskego w Rzeszowie, tudzież pra­
wie w każdej aptece i drognreyi.

jest „Sewira"?
masło ro-
tluszczów.

3fst gwarantowane czyste, deserowe 
U U W I !  d  Ł||nne, bez wszelkich domieszek i

S e w i r a  jest nadzwyczaj wydatna.
G e w i m  W u^ c'n oszcz^ za gospodyniom wiele pienię-

11 y -ist?
G p U / l ł 1̂  nadaje się do wszelkiego rodzaju pieczywa, do 
t A C W I I  ct wszelkich potraw i smakuje z bułką Iud cnlebem.

Jeneralne zastępstwo na Galicyę i Bukowinę;
E l i a s z  h e i c h ,  Ki aków, tel. 1560. 1371 9 20

4: n a b y c i a
tr o i d f t z k a c h

m t d r o g u c r y a c h  &
Główmy 5kład na Otalicyę i Bukoi inę

-p io tr  m i k o l a s c h  * s k k m * ] \
O R O G  U E R y Ą  W E L V 'O W Ig

mu fiifiT O  I [
z egzaminem i praktyką buchalteryjną, od 10 lat zajmujący 
posadę w Tow. aiccyjnem „Radziwiłł, Wimmer i Żeleńscy", 
poszukuje samodzielnej posady kierownika fabryki dachó­
wek i cegieł lub pusady biurowej. Zgłoszenia pod J. W., 
Lw ów , Technika. 1934 3 4

C. K. Dyreticya k olej pafaHaomyca w Krakowie.

W Y C I Ą O  Z  T & Z E Ł & f f t J  J A Z D Y
w ażnego od 1 października 1 9 1 3  r.

12*20 w nocy pou. osol, Nr. U

12-50 w docj poc. posp. Nr. 8

3*13 w nocy poc. posp. Nr. 7

3*55 w nocy poc. posp. Nr. 10

4-20 w nocy poc. egob. Nr. 31

5'20 w nocy poc. osob. Nr. 20

6'40 rano poc. posp. Nr. 3

6 52 rano poc. posp. Nr, 2

7*50 rano poc. osob. Nr, 15

6 i0 rano poc. osob. Nr. 
8*25 rano poc. osob. Nr.

411
6211

9-30 rano poc. osob. Nr. 41

9-30 rano poc. esob. Nr. 18

10‘46 przed puł. pot oseb. Nr. 13 

1 16 po poł. poc. osob. Nr. 33

1-30 
1 42
1-67
2-35

2-51

8-00

3.25
6-40 
6 00 
8'45

6’56
7-40 
7-55

£00
8*43

po pcł. poc. mie8z. 
po poł. poc. osob. 
po poł. poc. osob. 
po poł. poc, po»p.

Odjazd z Krakowa:
do Podwołoczysk. 'Połączenia: do Nowego Sącza, Kry- 
Lioy, Orłowa, tanioorzega, Sokala, Sambora, Stryja, Bro­
dów, Potutor, Hnsiatyna, Kopyczyjiec, Grzymałowa.
do Wiednia. Połączenia: do Opawy, Pragi, Karlsbadu 
Wrocławia i Berlina.
do Czerniowieo. i o‘ą;zenia: do Szczucina, T arnobrzega , 
Belzca, Soka'a, Sambora, Chyrowa, Stryja, Hnsiatyna, 
Ickan, Jass, Bukaresztu.
do Wiednia. Połączenia: do Warszawy, Cieszyna? Wro­
cław ia , Berlina, Opawy, Berra, Karlsbadu, Pragi, 
do Oświęcimia przez Podgórze-Płaszów, Połączenia: do 
Wadowic przez Spytsowice.
do Wledtia. rołączenia: do Wrocławia i Berlina przez 
Trzebinię.

i0 Podwołoczysk, Stanisławowa, Ickan. Połączenia: do 
Szczucina Nowego Sącza Krynicy, Orłowa, Tarnobrzega, 
Jasła, Dynowa, Bełżca, Sokala, pianek, Rawy Ruskiej, 
Sambora, Brodow, Czortkowa, Kijowa, Odessy.
do V iednla. Połączenia: do Wrocławia i Berlina przez 
Trzelinię, do Cieszyna, Koszyc, Opawy, Berna, Ołomuńca, 
Prsgi.
do Foawołoczysk Połączeniu ; do Szczucina, Roz- radowa, 
Nadbrzezia, Sambora. Stryja, Stanisławowa, Brodów, Ki­
jowa, Odemy 
do Wieliczki.
do Kocmyrzowa I Mogiły.

do Nowego Zjgórza, Sambora, Stryja przez Podgórze_
Płzszóvvi. Tołączenia: do Wadowic i Bielska przez Kai" 
waryę, do żywca, Zakopanego, Zwardonia, Gorlic, Bory* 
sławia, Tustanowic, Stanisławowa, Tarnopola.
io  Wiednia, do Gliwic. Wrocławia, Cieszyna, i pawy, 
Be na, Warszawy.
do °odwołoc2ysk i Ickan. Połączenia: dc Noweg Sącza’ 
Orłowa. Tarnobrzega, Jasła, Dynowa, Sokala, Chyrowai 
Sambora, Stanisławowa, Potutor, K opjczjniec, Zbaraża, 
do Suchej, Oświęcimia przez Podg ze-Płaszów. Połącze­
nia: do Wadowic i Bielska przez Kalwaryę, 
do Wieliczki.
do Kocmyrzowa I do Mogiły.
do Wiednia, do Wrocławia, Berlina, Opawy.

Nr. 481 
Nr. 6213 
Nr. 14
Nr. 6

po poł. poc. posp. Nr. 

po poł. poc. osob. Nr.

po poł. poc, osob 
po poł. poc. osob. 
wieoz. poc. osob. 
wiecz. poc. osob.

Nr.
Nr.
Nr.
Nr,

wiecz. poc. tniesz. \r, 
wieoz. poo. tniesz. Nr. 
wiecz. poc. osob. Nr,

25

49
27

116
16

61 V.
463
45

w;ecz. poo. osob. 
wiecz. poc. posp.

9-00 wiecz poc osob.

Nr. 0215 
Nr. 1

Nr. 17

10T5 w nocy poc. posp. Nr. 4

10-36
lQ*55

w nocy poc. posp. 
w nocy poc. osob.

Nr.
Nr.

104
19

11*65 w nocy poo. osob. Nr. 47

6“ Wieuma. i ołączema: do Wrocławia, Berlina, Pragi, 
Karsbadu.
do Lwowa. Połączenia: do S .czuo. ta, Nowjg, Sącza Roz. 
waJowa. Jasła, Dynowa, Sokala, Chyrowa, Sambora, Stryja, 
do Tarnowa. Połączenia: do Szczucina, Stróż, Jasła, N°*
wego Sącza.
do Suchej, Zakopanego, Nowego Sącza, Stróż, 
do Łańcuta. Połączenia: do Stróż, Nowego Sącza, Jasht 
do Oświęcimia.
do WLdnia. Połączenia do Warszawy, Petersburga, Wro­
cławia, przez Trzebinię do Berlina, 
do Tarnowa, 
do Wieliczki.
d« N wego Zacórza, Chyrowa, Samoora, przez Podgórza- 
Płaszów. połączenii, do Ot cięciu  io Wadowic przez Kal­
waryę, do Żywca, Gorlio, Mezó-Laborcz, Prztmrsla, Sia­
nek, Lwowa, 
do Koomyrzowa.
do ickan, Bukaresztu, Konstancy. Fołączenia: do City- 
rowa, Sambora, Stryja. Konstantynopola okrętem, 
do Pouwołc uzysk. Połączenia do W ielicud, Chyrowai 
Sambora, Łłrvja, Jaworowa, Rawy Ruskie;, Podhajec, 
Sianek, Brcdót., Hnsiatyna, Czortkowa, hopyczynieo 
Grzymałowa, Kijowa, Odesoy.
do Wiednia. Połączenia: do Warszawy, Iw anogrouu, Potera- 
burga, Wrocłewio, Berlin;. Opawy, Pragi, Karlsbadu, 
do Wiednia.
do Lwowa. Połączenia: do Wieliczki; Jasła, Dynowa, Cby. 
rowa, Sambora, Stryja, Stanisławowa, Jaworowa, Sianek, 
Sambora, Stojanuwa,
da Nowego Sącza. J olączenia: do Oświęcimia, Ży res 
Zwa,donia, Zakopanego, Orłowa. Stróż, Nowego Zagórz a* 
Sambora, Sianek, Bctybławia, Stryja, Stanisławowa.

12'40 w nocy poo. posp. Nr, 8

3*07 w nocy poc. posp. Nr. 7

3'30 w nocy poc osob. Nr. 12

4*52 w nocy poc. osob. Nr. 20

5-30 w nocy poc. pogD. Nr. 
b'55 w nocy poc. osob. Nr.

103
48

6*30 rano poc. posp. Nr. 3

6'32 rano poc. posp. Nr. 2

7‘20 rano poc. osob. 
7*20 rano poo, osob, 
” '35 rano poc. osob. 
7‘55 rano poc. osob.

Nr.
Nr.
Nr.
Nr.

15
412

6212
32

8'15 rano poc. osob. 
8' 42 rano poć. osob.

Nr.
Nr.

118 
18

9-05 rano poc. osob. 
9'35 ..ano poc. osob.

Nr.
Nr.

41
13

11-20 p. poł. poc. miesz. 
11*55 p. poł. poc. osob. 
12*58 pc poł. poo. osob. 
1T0 po poł. poc. osob.

Nr.
Nr.
Nr.
Nr.

462
39

6211
114

1*24 po poł. poc ostu, Nr. 14

2*05 po poł. poo. osob. Nr. 44

2*20 po poł. poo. rosp. Nr. 6

2*45 po poł. poo. posp. Nr. 5

8*35 po pot poć. osob. 
4*45 po poł. poc. osob.

Nr.
Nl.

414
26

4-52 po poł. poc. osob. 
6-50 po poł. poc. osob.

Nr.
Nr.

27
116

6*14 wiecz. poc. miesz. Nr. 
6*25 wiecz. poc. osob. Nr.

464
16

6-53 wieoz. poc. osob. Nr. 42

7*10 wiecz. poo. "sob,
6T0 wiecz. poc. posp.

Ns.
Nr.

3219
1

9*10 wiecz. poc. uaoh, 
9-24 wiecz. poo. posp.

Nr,
Nr.

84
4

9*45 wiecz. poc. osob. 
10*24 w nocy poc. osob*

Nr.
Ne.

19
24

11*05 w nocy poo. osob. Ne. 46

11*38 w nocy poc, posp. Nr, 9

Wrocławia przez

P r z y j a z d  d o  K r a k o w a :
Z Czerniowieo. Połączenia: od Bukaresztu, Jass, Ickan. 
Delatyna, Husiatyna, Jaworowa, Stojanowa, Stryja, Sam* 
bora, Chyrowa.
z Wiednia. Połączenia i  Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca 
Ojiawy, Cieszyna, Wrocławia i Berlina pr: ez Trzebinię 
z Podwołoczysk Pułaczenia: z Odesy, Kijowa, Grzutna 
łow-i, Zbaraża, Czortkowa, Husiatyn.-., Potutor, Brodów 
Stanisławowa, Stryja, Sambora, Chyrowa, Sokala, Jasła 
Rozwadowa.
ze Lwowa Pol iczenia: od Stojanowa Podhajec Chyrowa 
Sembora, Stryja, Orłowa, Nowego Sącza.
2 Wiednia.
z Nowego Zagorza przez Suchę. Połączenia: z Gorlio 
Orłowa, Zakopanego 

z Wiednia. Połączenia: z Berlina i 
Bogumin.
z lc.iar.. Połączenia : z KonsT»ntTnopola przez Konstancę 
z Bukaresztu Zaleszczyk, Delatyna, Podhajec, Nowego 
Zagorza, Chyrowa,
2 Oświęcimia.
2 Wieliczki.
z Kocmyrzowa I Moplły.
z Oświęch i przez Podgórze-Płaszow. Połączenia: z Żywca 
Snchej, z Wadowic przez Kalwaryę i Spytkowice,
Z Tarnowa. Połączenia: z Nowego‘ Sącza, Jasła, Sti.iż. 
z Podwołoczysk. Połączenia: z Kijowa, Odessy, Grzyma­
łowa, Iw»uia Pustego, Husiatyn i, Czortkowa, Zbura*-’ 
Brodów ickan, -Ua- stawowa, Rawy Ruskiei, Podhaieo 
Sianek, Chyrowa, Nowego Sącza, 
z Granicy. Połączenia z Warszawy, 
z Wiednia. Połączenia: z Ołomuńca, Opawy, Cieszyna 
Bielska. Wrocławia, Berlina, Gliwic, Warszawy, 
z Wieliczki 
2 Wiednia.
2 Koomyrzowa I Mogiły.

(cu niedzielę, „zwartki i święta) z Ta rn o w a . Połączenia: 
z Nowego Sącza, Szczucina.
ze Lwewa. Połączenia: c Sambora, Stryja, Chyrowa, So­
kala, Dynowa, Jasła, Rozwadowa, Nadbrzezia, Nowego 
Sącza, Stróż, Jasła, Szczucina.
2 Nowego Sącza. I oł mzeni* od ifrynicy, Zakopaneg 
Zwardonia, Żywca. Wadowic i Bielska przez Kalwaryę 
Ze Lwowa. Połączenia: od Jaworowa, Rawy Ruskiej, Sta­
nisławowa, Chyrowa, Sambora, Stryja, 
z Wiednia Połączenia: a Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, 
Onawy. 
z Wleli zk.
z Ośw.ec'mii, Skawiny. Połączenia z Waduwio przez
Spytkowice.
z Brzecławy (Landenburgah
z Tamowa. Połączenia: z Orłowa : Krynicy Nowego Są­
cza, Stról. Jaita, Szczucina.
2 Wieliczki
z Podwołoczysk, Połączenia: z Kijowa, Odeegy, Brodów, 
Jaworowa, t-.kan Ra sy Ruskiej, Stryja, Sambora, Chy ." 
rowa, Nowego Sąoza, ^tróż, Jazia, Szczucina, 
od Stryja, Sambora, Nowego Zagórza przez Suchę. Połą­
czenia: : Lawocznego, Borysławia, Tustanowic, Gorlic, 
Orłowa, Bielska i Wadowic przez Kalwaryę.
2 Kpomyrzcwe.

z Wiednia. Połączenia: z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, 
Opary, C.»szyna, Berlin i, Wtucławia iielska.
2 Dświęolmia. Połączenia: z Sierszy Wodnej.
2 Podwołoczysk, Połączenia cd Kijowa, Odessy. Grzyma- 
majowa, Husiatyjią, Czortkowa, Błopyczyniec, Brodów, 
Ioka.i, Rawy Ruskiej, Podhajec, Sianek, Stryja, Sambora, 
Sokala. Dynowa, Jasła, Rozwadowa, Orłowa, Krynicy, No­
wego Sącza, Gorlic, Slróż, Szczucina, 
z Wiednia. Połączenia: z Pragi, Ołomuńca, Opawy.
2 uzeszowa. Połączenia: ud Jasła, Rozwadowa, Orłowa, 
Krynicy, owego Sącza, Stróż, Nowego Zagórza, Szozu* 
cina, Wieliczki,
z Nowego Sąoza przez Suobę Joi-czen , od Orłowa, 
Zakopanego, Zwardonia, Żywca, Bielska i Wado wio przez 
Kalwaryę,
z Wiednia, rołączenia: ■ Karlsbadu, Pragi, Opawy, Wro­
cławia i Berlina przez Trzebinię, z Moskwy, Petersburga, 
Warszawy.

Maść ogrodniczą
p r r n l r L a

doskonałą do szczepień1 i sma­
rowania ran, naszego wyrobn, 
sprzedaje komisowo Reim i Ska, 
Kraków, Rynek gł., A-B. 

Zakład Sadowniczy
2142 2 3 „ W i n i : ? " .

S k h p  w ik tu a ln y
w połączeniu ze sprzedażą nafty, za­
raz do sprzedania Podścienie Domi­
nikańskie ulica Stolarska 1. 12. 

2170 4 4

4  p o k o j e
z przynależtyościami, przy ulicy Bo- 
nerowskiej 5, do wynajęcia od 1-go 
kw-etnia 1914. 2179 3 3

lnb od 1 kwietnia 3 pokoje sło­
neczne, knchnia, łazienka, przeJp. 
etc., elektr. oświetl., na parterze, 
Wygoda 11 (pomiędzy Zwierzynie­
cką a Smoleńsk). — W ladomość na 
miejscu, parter, na prawo. 2‘klO 2 2

3 pokoje
ewentualnie 4, przy ul. Sławkow­
skiej 29, na I p., nadające się na 
Dtura lub dla pp, lekarzy, do wyru 
jęcia od 1 kwietnia 1914. 2180 3 3

od 4-gO liptJI 1914, w nowobu- 
aującym się ill-piętrowym domu, 
przy ul. św. Filipa lt , są do wy­
najęcia różne mieszkania, trzypo­
kojowe, dwnpnkojowe, oraz jedno­
pokojowe, z kuchniami i łazienka­
mi. —  Zupełny komfort. — Bliższa 
wiadomość u właściciela Dra Gold- 
fingera, adwokata w Krakowie.

2156 2 0

Karć na pić$i
znana z dobroci, usuwa w 5 dniach 
gruntownie piegi, liszaje, opalenie 
doneczne i wszystk.e nieczystośoi 
skóry, wciera się ją na noc, a rano 
zmywa twarzy mydłem kwiat ** 
wem. Cena maści ł kor., mydła 
70 hal. — Wyrób i skład w apte 
co J. Niesiołowskiego w Tarnowie.

2146 2 10

mm
stylowe, od nai skromniej szych 
do najwykwintniejszych, po 
cenach umiark owanych, poleca 

magazyn 2097 -

B l l i h i h m
ul. Floryanska 17

wejście od ul. św. Tomasza 18.

Itoty totograiiczne
tia artyjt. rożnej wielkości; przy­
stawki dekor.; satynówka duża (e- 
wenr. dla introligatora) takaż ma­
ła dla fotogr.; garnitur mebli czar., 
takież lusiro z konsolą; karniszo i 
t. p. rzeczy, tanio do nabycia. 0 - 
gląda: można każd. dnia po połuJn . 
Krnpuicza 7, parter 2133 2 3

?asta
n a  n a g n i o t k i
z marką ochronną "s ta , wy­
robu E. S ok a lsk ieg o , apte­
karza w Kętach. Do nabveia 
w aptekach po 60  h.

1510 9 20

B R O S Z U R Y
objaśniające

o  a o w o t w o r a c h
(także brzusznych) i gruczo­
łach, wysyła zadarmo sanato- 
ryum Dra Jaklina w Pilżme
(Czechy). 1299 4 o

leczy bez 
wstrzykania u 
mf żczyzn i Ko­

biet choroby 
przewodu mo­
czowego, ply- 
nienie (rzeżą- 
czka), niedoma­
gania pęcherza, 
gdzio wszelkie 
inne środki oka­
zały się bezsku 

teczne,

h e r i i i a i - d r a j ^ e s
1 pudełko (100 sztuk) koron 5-— .
2 pudełko na 1 kuracyę. WyraDia

„Delta'* Lnljoraioire de Pro- 
duifs Chimiaues a Paris.

Do nabycia tylko przez skł id cen­
tralny dla Anstro-Węgier: Erwin 
Łederer, aptekarz,’ Budapeszt, 
IV., Muzeum-LÓrut 21. Za za
liczką lun nadesłaniem należytoćci, 

1980 3 0 * J,v



Środa 18 Marca 1914. IV  88. o

Eczsierzons ł odpowiednio urządzona Pracownia firmy

* 5 KIMONOftfi

przj jmuie wszelkie rubot.y wchodzące w zakres konfekcji damskiej — 
tak ; mktfcryałów własnych jak i obcych — i wykonuje z pnnknalnościa 

po najniższych cenach.
Już nadeszły wiosenne modele bluzek. — Ceny od koron 5 wzwyż

„ K i k f t c l i o "
apecj alny magazyn bluzek 

2135 1 7 Karmelicka 1. 7. a   — --
S S m a ^ ^ n ń t a

O e r M n  z  ®\ui
w p z ę d a ie  w kraju do nabycu*

Czarski I Sp
m  u , o u  K ra k o id le .

R o k  a n l o i ^ ł i l a  1 8 5 3 .

"■r „ W  fW W /W W W W W W W W tf rVk"W

PODKARPACKA FABRYKA

w  S a n o k u
przewyższająca iakością i dobrocią wszelkie inne wy­
roby masarsKie, poleca kolekcje świąteczne 5-kilowe, 
składające się z 8 gatunków rożnych deserowych 
wędlin bez szynki, za cenę 10 50 K wraz z opakowa­
niem, zae koleieye lo-kilowe z szynką, za cenę 21 K 

wraz z opakowaniem.

Specyalność fa b ry k i: kiełbasy i szynki sanockie!
Wszelkie zamów'enia uskutecznia się odwrotną pocztą 
za poprzedniem nadesłaniem n&ieżytości pod adresem 

fabryki. 2194 i  o
Generalny zastępca na Wiedeń, Lwów I Kraków:

Z. Mikołajski i Ska w Krakowie.

I F i l c a c a . - a ,

Stowarzyszenia pożyczkowego i oszczędności 
(.Wzajemna Pomoc" w Podgórzu

* poręką nieograniczoną w sądzie zapisana, zaprasza Sza­
nownych Członków Stowarzyszenia na

X X X IV  Ogólne Zgromadzenie
odbyć się mające w  n ied z ie lę  dmie 29  m a rca  1914 r . 
n  g o d z in ie  3  p o  p o to d m u .

P o rz ą d e k  d z ien n y :
1 Sprawozdanie Dyrekeyi z czynności za rok 1913;
£ Sprawozdanie Wydziału spraw .zającego i wniosek o udzie­

lenie Dyrekcji absolutoryum (§ 67);
S) Wniosek ŁUdy w sprawie rozdziału czystego zysku (§ 45); 
4) Wybór 3 Członków do Wydziału sprawdzającego i 3 

Zastępców (§ 66); 
ł>j Zmiana statntn, 2273

MSI
w  P ocSh aieacŁ

I  ślinki kleiownlk dla tutejszego Zakłada prywatnego. P osa da  
do Objęcia natychmiast. — Zgłoszę a c podaniem warunków na 
Ifcae Wydziału Tow -zystw a. 2215 2 3

Wydział Tcwirzys wa szkoły średniej 
w Podhajcach.

Byg. zaktaJ

C Z Y S Z C Z E N I A  P I E G Z A
ciySoł cocMuwie na poczekaniu w obeonoaoi Sz. KlientoJi pierze ( 
zbite lub zawierawoe mole zapomocą par. maszyny. Od pierzyny , 

lub pierettta 2*60; od poduszki 1*00, 1689 8 10 ,

Ulica Senacka 1.8, t6l ulicy Grodzkie!.

T e le a r a m  z
Kto chce wygrać na w y śc ig a ch  w  z a p rzęg i, zwraca sio 

o niezawodny typ do. 2160 2 3

t ,T R A B R E N N - I M F O r ? M A T O f t “
ffUSDEf V , SCEiKIiniNKLKSTkJlSSE 110.

1 telegram HO K. 3 telegramy 20 K.
ADmament meotingowy 70 K.

W  k a żd ym  dnin  w y śc ig ó w  1— 2 (.ob ry cu  r z e c z y !

Riądowo

!amrxa wM min. sztncznjdi#
|0d firmą

uprawniona

ispecyalnycb Isrznitzycii.

K RTĄC11 CMilSK] i.
przy ul. śu. Gertrudy potil Nr- 4

irynbb pod konUulą komiayi Pr«em 'iłowej Tow, Luk. Łrs ; polecone
nr*, tok TOW.

w o d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiadające okładem chemicmyu. wodoiriHirąŃS&lEJ GE3SHCT- 
HLSRSKIE’  3ELlEKSKli'i, V1CHY, KL4 .,L5UADZ'1EJ HOM- 

EUIUJ, JOSSINUKN, Ład* U

s p e c j a l n e  l e c z n i c z e  2 3 1 1 0  o
tok: litową, bromową, jodową, ż&askstą, kwaśną, ora* n J y  le c z n ic z e  

n o r m a l n e  * prsepiia P ro fc  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w op. laoh • droaueryaoń. Cenniid na żądania franco

M o w f

Zalety: idzi« się przyjemnie, zgrabnie, c i c h o ,  oohraL.a 
nerwy własne i otoczenie. OszczęJ a się wiele pieniędzy na 
obuwie, bo nowy obcas gumowy Persona trwalszy ;est od 

skóry, a obuwia zachowuje stale fason i elegancyę.

M A G A Z Y N  O B U W IA
CC

Kraków* ulfaa G rodska S. 20
urzaJza jedynie od dnia 5 do 20  m a rca  włącznie

S ? r z 3 d a ż  i n w e n t a r z o w y
b u c ik ó w  m ę r k t c h  i  f a m s M s a .

Nadarza się więc każdemu nadzwyczajna sposobność nabycia tańszym kosztem 
znanego z dobroci naszego obuwia, które ofiarujemy po następujących nad- 

1850 5 6 zwyczaj zniżonych cenach:
Oena Obecnie

Tamskie buciki Chevreaux i Boksowe czarne . . . ,  7  . . . L6’60 _jis*50 
4w „ » » fason ara. czarne. . . . 16’50 15* —

„ żółte 18-50 15*59
■n n 'V'* r> »
n n » . . .

„ Chevrette „  „  czarne . .  12-50 10*50
i *óJt« “ ‘„  -   -

„ półbuciiri Chevreaux „
»
n

n n n n
_ lakierowe . . . ‘T . .

. i żółto .  f  .  . 36-50 12*50
. . . * /  . .12-50 io*5b
( • • . . .  . . ' i * ,  , 12"50 10*50

„ „ Chevret.te........................................................... . . . 10-50 8* —
Męskie buciki Ckevreaux i Boksowe czarne.................................... 16-50 12*50

„  „  „  fas-rn am. czarue . . . . .  16-50 15* —
» żółte .  ................................................... • -‘■3-5U 15* —

Ohcyrette czarne i żółte .  .........................  12"50 lu*50

n »
s a
ił a

B y  Prajimy ssitt korzystać z teł ieeynei ( t e y l .  ^

i i

pneumatyczny aparat do czyszczenia aywa- 
nuw. Nader praktyczna nowość dla każdego 
domu, wchłania najmniejszy pyłek, zapobiega 
tworzeniu się kurzu przy użyciu. Prospekty 
na żądanie darmo i opłatn e. 1891 3 o

Do nabycia Wyłącznie u firmy

R?lffliSRB,MŚWE:kk”

P ie r r a r z g d n s  „Szkoła Tańców"
K. K O f t A L S I O f e b

K»AKOW!B, Fii. ŚW.TOMASSA 29, L P.
RCK ZAŁOŻENIA 1880. 285 7 O

Przyjmuje wpisy na lekcye i komplety każdego czasu, uczy ludzi wszystkich 
kategoryj, pracy i nauki, tworząc jednak zamknięte kuła tak pod względem 
inteligencyi, jak i doboru towarzyskiego. Udzielam lekcyj także w Pensyona- 
tach. Stowarzyszeniach i domach prywatnych, wyjeżdżając na żądanie do każdej 

mi ejscowości. Nouica sumienna i metodyczna. Ceny umiarkowane.

Mmt ta li Józef
Kr(!Ró‘v, ui. DłURa l. 4 ,1 p„ róg ul, EiiiZtom

Ifa Bozon wiosenny przyjmuje zamówienia na kostyumy fran­
cuskie, angtelsKie spódnice, płaszc e, całe sukrie angiOiBkic, amazonki 
do jazdy mi.skiej i do każdego Bportu. Modne materiały na sk'adzio: 
Tennis. modę krejp, coteline, wiosenna himalaja, ramage, modno pepito, 
eponge i t. d., pr^yjr inje i z przyniesionych materyj. Dla pań przyjezdnych 
miara naraz. Dewiza; punktualnie, guBto^nio i po cenach najniższych.

1737 4 15

° e  lAKIEf^O
i V/yRÓ3 KRAKÓW.OUHrtUŁWSK.'EGO S

tfSówuy _m aJ BkiiM i i  ku, K ra k ów , E yneB  M ula a -B.

oferuje jaja wylegowe rasowych 1 ur, hodowlanych przez członków w czy­
stych stadach:

czerwonych Rhodeisland, odzo'czoi,yc na wystawach I nagrodami po 
elitekokoszkach h 10 K, przeci^' . 8 K, Zielonunóżek A 5 K, Kukułek. 
Kochinchinów, Jedwabnych, Wajei.notty, kaczek Peking A 6 K. Pantarrk 
a 5 K, InayKow-mamutew bronzowych A 10 K za tozin : 15 sztuk,
oraz Japońskich karłów .ła-siro-Chabo A 2 K rttuka. Filia ręczy czystą 
rasę i 100°/ zalegu. Z laozok m odpowiedź. Zgłoszenia do sekretarze 
■łlad Jawa Dżiadyka, Canzbor. 2015 2 o

P n r d t i g  hafty szcoiUcfirsRie
sprzedaje loco skład po cenie własnych ko­
sztów za zaliczką lub za gotówkę - - - - -

j a n  p i I U S T £ N A U
2227 Przpdornlauia (Vorarlbcrg), Forststrasse Nr 1. 1 2

Haiź-Rotwśiia-lHyBfif
Uejezyoh pokaleczeni ach, otwartych 

ranach ł poparzeniach,
 ________ Doga K  — JO.

Kctpica-liniiiienL 2 s S .
Zamiast Kotwica-Paia Expeller.

ł?Acioranfe ból ujrpokąjttjąoe pr*y pme- 
vłqhiexuach, reomttjiiaie, poatirale i t. d.

Flaaaka K —.80, 1.40, Z~.

Kotwica-Afbuminat źe^azni
T lu k tu ia ,

Prsy niedokrwiatośici i błędnicy.
Flanka K 1.40.

* iiu jutiiw iiiH M nM aM K M rannM ana
-ycia we waBystkich aptekach albo 

via tdz wprost sprowadzać e :

L
i Dr. Rlchti ra „Pod złotym 

'wem", Praga I,
UHob EJżetety 5.

U 19/14. 2262 1 3

Koiikyrs-
^"skutek uchwały Rady gminnej wyznaniowej izr. 

w Dukli z i i.a 8 marca Y914 rozpisuje się niniejszem po­
nownie 1 onkurs na posadę ra b in a  w Dukli z płacą roczną 
1500 koron.

0  posadę tę ubiegać się mogą kandydaci, którzy pia­
stowali już urząd rabina lub asesora rabinatu w Galicyi, 
posiadają waruuki wymagane ustawą z dnia 21 marca 1870, 
Dz. p. p., Nr 57, i przekroczyli już 40 rok życia.

Udokumentowane prośby należy wnieść do Przełożeó- 
sfwa wyznaniowej gminy izr. w Dukli do dn ia  1 c z e rw s a  
1914 r.

Dukla, dnia 15 marca 1914.
§ch a ch n o  ^ e in h e rn e r
przełożony wyzn. gm. izr.

T a r t a k  p a r o w y
w pobl;źu Bielska, jest tamo do sprze­
dania lub do wydzierżawienia. Zgłoszenia 
pod J . B. poste restante E is ls lr o .

P r O P y k s  poszukuje piania w 
• I O m A A cI domach. Wiadomość 
u dozorcy domur ulica Zwierzy­
niecka 17. 2231 2 3

221R 2 3

Mitcśnikom kwiecia
poleca nowo otworzona

S w i e t l k a  k w s c i i t a
Zygrmuiita S csw iń sk ieg  o 35417 o 
Kraków, Karmslłcka 1. 9.

Rośliny doniczkowe —  palmy, araukarye i t  p., kwiaty 
cięte, oraz wszelkie wyroby w zakres ogrodnictwa artysty­
cznego wchodzące, Jako to: bukiety, vriązanki. żardiniery, 
kosze kwiatowe, wieńce. —  Wielki wybór waz stylowych. 

Zlecenia z prowincji uskutecznia się natychmiast,

Z a U la d  -css » \ !
u rz ą d z o s sy  z  n o w u r w s a y a  k o m to r ć e m

salonem dla Panów, osobnym gatiinetem dla Pań, oraz wielki 
wybór perfumeryi, najn ow szych  szphek i grzebieni dla Pań

poleca

a tu  0 llC e.W !B (i2 !0Ó
w jaki sposób otrzymać może 
zupełnie zadarmo powiększe­
nie w wielkości 30:40 cm. i 
25 widokówek ze swoją podo­
bizną, niech nadeśle swćj a- 
dres na korespondentce do 
Czytelni polskiej w Suczuwie. 

2085 5 6

fff-zę d n iJ i z kaucją, podejmie się 
• ł chętnie administracji domów, 
oraz przyjmie wszelkie zastępstwa 
pozamiej.cowych właścicieli. Zgło­
szenia: H. K. poste rfstanto K ra­
b ó w  gł. poczta, za okazaniem kwi­
tu inseratowego 2164 2 3

I s p i  l i i
v/ Tarnowie

poszuitnje siRĘdydff*! n o fa -
ry a la eg o , uzdolnionego do 
substytucji. 21S4 3 3

K a r a e t f t i k a  2 1 . 261 10 0

Ul. Garbarska I.
od kwietnia do wynajęcia na 
Ił p., 3 pokoje, przedpokój i 
kuchnia, z komfortem, lub na 
I  piętrze. 2245 2 2

Skład t a j i a w  i p .n
pod firmą

v Mowie 
ulica św. Jtna L  13,
sprzedaje Instruments z p" ir- 
wszorzędnych fabryk najta­
niej, z gwarancyą kilkoletnią. 
Wyłączne zastępstwo t.rmy 
Braci Stingl. 252 19 O

jCT u c-a lter -L i! in« Ł lu  z dłnżaz 
®  praktyką w przedsiębiorstwach 
fabrycznych, dla większej fabryki 
w j,»dnem z większych m:is* Gali­
c ji  poszukiwany. - Pe isys K 250 
miesięcznie, w razie zaóowalniają- 
cej pracy podwyżka możliwe. Zgło- 
rz^nia listowne z odpisami św 
dectw pod A. ’ 4l przyjmuje ..dmi- 
nistracya „N. Reformy". 2246 2 3

W sze lk ieg o  r o d z a ju  
7 i ^ m i r i < i k ó w

dostai cza zo tanio J e rz y  
rti tliny, S.«w£Ów (Glogau, 

ŚląSK). 2228 2 3

3 pokoje i kiichma
III p., do wynajęcia od 1 maja. Ta- 
kiesamo mieszkanie ca II p wolne 
od 1 lipca. — Wiadomość: nlica 
Grodzka 18. II piętro, od godz. 2—4 
po pul. 2244 2 3

AiMoi Oieincer
W

poszukuje rutynowanego kon> 
cy p ien ła . Posada do objęcia 
zaraz lub od 1 kwietnia.

2086 3 3

Do wynajęcia od lipca

^  ! .  
w  R y n k u  g ł ó w n y m
z 3 nhikacyami i 2 piwnicam 
Wszędzie oświetlenie elektry­
czne. Cenę poda p. Józef Robak, 
Kraków, Zwierzyniecka 1. 11. 
(Teleion Nr 3360). 2202 2 2

Dobre, pod gwarancją prawdziwe

n ? t e !r :a wina y is k is !
Wysyła w beczułkach ( u  zwrotem 
tychże) począwszy oU t>6 litrów wi­
na stołowe 1 deser wt. znukoniitej 
ja kości, po 75. 80, 90, 110 Uhl., 
siart wino czerwone po 75—85 hal. 
za litr. 22o3 1 10

Józefa Husnika Syn
właścic i6i winnic i piwnic winnych. 
M ik u łó w  p r ik o lp b o rg ), Morawy 
połidn. Cennik zadariuo, opłatnie.

Meble
różne, lustra, umywalnie i t. p., 
siodło, leksykon W  tomów 35 ker., 
obrazy i różne rzeczy ażywanc, do­
bre, wysprzedaje się zupełnio do £0 
marca. Kraków-, ulica Gołębia 10. 

2203 2 5

W t t i m ?  C z a p U c k l
jubiler

Kraków, Sukiennice I. 6
poleca swój 6klad wyrobów złotych 
i srebrnych, w nainowszych fasonach. 
Przyjmuje zamówienia, i operatye 
i zaniany. Największy wybór pier­
ścionków zaręczynowych. Na składzie 
e e g a rh i z łó .u  i s reb rn e , i naj­
lepszych fabryk szwajcarskich, sre­
bro do wypraw ślubnych i obrączzi 

gotowe na składzie.
Srebro Ohiistofła po cenie la 

378 brycznej. 19 o

K R YN IC A
Hotel Pensyonat „Karolówka“
do wydzierżawienia lub sprzeda­
nia, 44 pokoi kompletnie urządzo­
nych, oprócz sklepów i restauracyi, 
ewentualnie sama restauracja do 
wydzierżawienia; położenie tuż obok 
razienek. Wiadomość: R. Salomono­
wa, Kraków, ul. Beika Joselowicza 7. 

1519 6 6
3S22BBH



6 i Nr 88.' N O W A  R E F O R M  ... Moda 18 Marca 1914-

nie W s  si? serce sospodyn!
a? vvidok b ia łe j ja k  ś c ie g  b ie liz a y ?  Nie je s f t e  te ż  Jo 
w ie lk iir  w ydatkiem ] je t e l i  s ię  b ie lizn ę  zn iszu zy  p rz e z  
u ż y w a c ie  an ich  m y iie ł?  Schiehta a y i i e m  m arki „S e -  
Sea“  n ietylk o  p ie rz e  s ię  b ie lizn ę  p ręd k o  i lek lto , a le  
p o z o s ta je  on a  w sm iten  d oa re j w ła s n o ś c i  m ydła z  „J e -  
lentem ”  p rz e z  w ie le  lat jak  naw a, je s i  za w sze  b ia ła  
ja k  śn ieg  i p ach n ie  p rzy jem n ie .

J u t  1 ,1 0 .0 0 0 1 0 0  rury
zo s ta ła  b ie lizn a  w  p ro s zk u  d o  p ran ia  „P o ch w a la  g o -  
s^ ofiyń ”  n a m oczon ą . C zyżby  w ię c  g osp od y n ie  b y ły  cak 
n iem ąd re  i w c ią ż  je s z c z e  u ży w a ły  „P o ch w a ły  g o s p o ­
d y ń ", n ie  m a ją c  ża d n eg o  zy sk u  p rz y le m ?  M u szą  m ieć  
ziysk, b o  z a  12 h a ie rzy  z a o s z c s ę fis i  s ię  k ilk a  g od z in  
p ra cy , a  tak  ta l i c h  s ił n iem a n igd z ie . Szydło z  „ J e le ­
n iem ”  i „P och w asa  g o s p o d y ś ”  tw orzą  w ię c  n a jd o sk o ­
n a lsz ą  m etod ę  pran ia . 289 2 2

Sta-shacz Akademii nauk spo­
łecznych we Frankfurcie n/M., 

poszukuje kondycyi na wsi. Kon- 
wersacya niemiecka, jeżyk rancu- 
ski, angielski i łacina, Zgłoszenia 
przyjmuje Administracja „N. Re­
formy11 pod „Akademik11. 2238 1 3

3  p M o j e
słoneczne, przedpokój, kuchnia, ła­
zienka. n» wysokim parterze, od 
1 awietnia do wynajęcia przy nl. 
Kołłątaja 12. 2254 1 3

■jf g u b io n o  t» Rynku gł. pcgila- 
" ■  res z wekslami i 2 nartnami 
zastawn. Łaskawy znalazca zechce 
podać do re&tanracyi Rottera, nl. 
Grodzka 39, gdzie otrzyma stosowną 
nagro lę. 2278

Kupię
z ogrodem, o 2 mb 3 pokojach i 
kuchni, z przynaleznościami, w sło- 
nrcznem. sachem położeniu, bez 
wilgoci lnb grzyba, w mieście Zach. 
Gałicyi. Oferty z ceną pod J. Kc- 
hiu w Krakowie, Podzamcze 22, ofic., 
I piętro. 2237 1 3

fiz - .a c h  (zajmowany przez c. k.
Cimnazynm), w większem mie­

ście Galicyi. z kontraktem rządo­
wym 20-lotnim, dobrze się procen­
tujący. jest zaraz od masy spad- 
kc .rej do nabycia. Wartość 220.0<K) 
K. Zgłoszenia pod „Reulność“ , Kra­
ków, skrytka pocztowa (57. 2266

3 lub Z polisji;
kuchnia, z całym komfortem, od 1 
kwietnia 1914 do wynajęcia, ulica 
św, Tomasza 29, III p , i Lubomir­
skiego 47, II p. 2251 1 3

F a im t znająca się dobrze na książ- 
kowości, władająca dob-zo ję­

zykiem n ie m ie ck im  i polskim, 
zostanie zaraz przyjętą. — Pisemne 
oferty z odpisem świadectw pod 
S 8. do binra dzienników Blocko- 
wej, Kraków, nl. św. Gertrudy 23.

2287

P«i2iS?ze,RsłłqiDlalS.
Lrw„ pokoje, kuchnia, przedpokój, 
łazienka, słoneczne, do wynajęcia 
od I-go kwietnia. — Podgórze,* ul. 
Kołłątaja 16. 2257 1 3

J J b  s p is e d a n la  lampy elektry- 
cint, kasa ogniotrwała, ścianka 

z nstrem i różne rzeczy używane. 
Ulica Stolarska 9. Kramy Domini­
kańskie. 2255 1 2

Nar mm
Skład fortepianów, 
pianin i harmonium 

Kraków, Rvnek gf. 39, 
Linia A-B.

T e ie łon 2538.

Puieca instrumentu dobo­
rowe z pierwszorzędnych 
fabryk krajowych i za 
granicznych. Wyłączne 
zastępstwo L. Bósendor- 

fe ra .

W ie lk i wybór w instru 
mentdch przegranych.

234 18 O

D o b i j e
rozwinięty z rierwszorzędnemi za 
stępsiwam; dom agencyjno-handlo- 
wy, poszukuje natychmiast sputni­
ka z udziałem w pracy, z niewiel­
kim kapitałem. — Uferty pod 
„Przyszłość zapewniona11 poste re­
stante Krakjw, za okazaniem kwi­
ta inseratowego, 2284

l i r d i o
uzdolniona sz w a czk a  białej bie­
lizny, poszukuje pracy w p; -wut- 
nyoh dumach. — Zgłoszenia: Z. 3 . 
152 poste restante H raiiów , za 
okaz. kwitu inserat. 2252 1 3

E 5 p o n o !,  z wykoszeni, tarasem 
i ogródkiem kwiatów., z bogatomi 
świecznikami i kandelabrami e- 
lektr., łaźnia i kuchnia, urządz. 
autom, gaa., przy u licy  L u borair- 
Sikiego 29 , łan io  d o  w y n a ję c ia  
zaraz. 2274 1 6

Znane z dobroci 

Kalifornijskie

w puszkach 

poleca po najtańszej cenie

■ w  s y n  i
2259 1 O

fOS2U|1lj?
od 1 maja 1914, na k tóre j­
kolwiek przedmieścia Krako­
wa, w pobliżu stacyi tramwa­
jowej i szkoły ludowej, mie­
szkania suchego, słonecznego, 
z ogródkiem, złożonego z czte­
rech pokoi z przynależnościa- 
mi, najchętniej w osobnym 
domku. 2264 i 3

Zgłoszenia listowne z poda­
niem wysokości czynszu przyj- 
maje Administracya „N. Re­
formy" pod A. S. 2264.

Zakładania

Ogrodów, cgródkto
i wszelkich robót w za­
kres ogrotln ictwa wcho­
dzących podejmuje się

o g r o d n i k

F .  S U L A W A
K Jftialz 14. £277

parterowy, z oficynami i zabuao- 
waniami gospodarczemi, do sprze­
dania w Dąbrowie, koło iarnowa. 
Bliższa wiadomość: B. Cziżekowa, 
Tarnów, ul. Średnia 5. 2275 1 4

/tateta z ^ai(|
ostatniego zbioru 

sprowadzana bez pośr edni o

z Chin, Jady i i Oylena

Marka Ochronna

Monopol

3u ! i u s z  C r o j 52,
Import Herbat z Chin, Indyl 

i Ceylonu 1580 6 0

2 £  p o w o z i ł
wyjazdu różne meble, jak: biurka, 
sz-fy, garnitury, łóżka, oraz powo­
zy i inne gospodarcze sprzęty, ta­
nio do sprzedania. — Wiadomość: 
Kraków-Wenecya 1, parter, od g. 
10—5 po południu. 2253 1 2

H ie p n p i e r a jc i& fr i is a K ó w !

Ićalin
do czyszczeniu, metali polskiej 
fabryki Isk ra , zamiast pru­

skiego 1983 3 10

S I D O L D
którego fabryka w Prusach 
a w Wiednia tylko filia.

Hotel londyński
wraz z restauracyą, kawiar­
nią, wielkim gościnnym ogro­
dem, nowo odrestaurowany, z 
komfortem, wraz z meblami, 
od 1 kwietnia b. r. do wyna­
jęcia.—  Wiśniewski, Kraków, 
ul. Stradom 11. 2285 l 5

Magister farmacyi
młody, p-zyjmie stałą posadę lub 
zastępstwo, w każdym czasie. — 
Zgłoszenia przyjmuje z grzeczności 
aptekarz D. Kulczycki w Sędzi­
szowie. 2193 2 5

TuDa 50 halerzy
goi popękane ręce, usu­
wa czorwoność rąk, na­
daje białość i aksanr- 
tną mięKkość. 316 9 O

II
M A .  M i s i i e  20.

I s i t e y  stofó® ie lta o c n if®  
m im m

z wyborowemi w in am i i innemi tra ch a m 9, w kaznej cenie — urządza 
w miejscu i na prowinoyi c. i k. nadworna firma

4. H A W EŁK A  ff KRAKOW IE
(Paiac Spiski, dom własny) 2248 i  5

a poleca. Rolady i Galantyny, Pasztety sztrasburskie z dziczyzny i rybne; 
SzynKi praskie; Kapłony i Pulardy styryjskie, oraz Kwiczoły faszenwane; 
w pojedynczych sztukach lnb na półmiskach bogato dekorowane, Owoce 
świeże t  kandyzowane tyrolskie, oraz francuskie; Winogrona, Ananasy, 
Śliwki, Brzoskwinie i inne owoce świeże południowe; wreszcie wyborne 
staro Żytniówki, Starki litewskie, Wódki, oraz Likiery krajowe i zagra­
niczne; Porter angielski; „maczne, naturalne Wina stołowe i szampań­
skie. — Śmietany kremowe (marka „PALMA“, bez konkurencyi) do 
tortów i na pieny. — Wysyłki na, prowincyę uskutecznia odwroinie 

z gwarancyą za znakomitość towaru.
Adr. tel. Hawełka Kraków. Tclef. interurban 2200-

Przewodnik Riblinprafjczny
BSISSIĘCSMIE EB7TTCZH0 -  IHFOBMACYJOT

założony przez dra W ładysława W isłock iego
x x x y i i  r o k : ^ y b a w n i c t w a .

Redaktor Henryk Mościcki. Wydawcy: Gebethner i Spółka. 
Wychodzi w objętości 2 —3 arkuszy drukn przy współudziale pp.: dra

bach a (Lwów) dra F ffierskiego, Wł. Kłyszewskiogo, dTa K. Kobzdaja 
(Lwów), B. Koskowskiegu. dra e J Kosteckiego, red, St. Leśniowskiego, 
dra M. Loreta (Rzym), E. Maliszewskiego, P. Mączewskiego. H. Opiefi- 
skiego, II. Orszy (Laków ), iv. Różyckiego, dra A. Serapołowskicgo, 
A. Grzymały-Siedleckiego, ks. M. Bzkopowskiego, dra St. Tarczyńskiego, 
dra II. Tretera () ,wówj red. Z. Wasilewskiego (Lwów), A. Wieniaw­

skiego. K. Woźnickiogo (Paryż), prof. L. Zarzeckiego i ino. 
Przewudnik Bibliograficzny daje w każdym zeszycie. 1) Recenzye i spra­
wozdania z celniejszych dzieł naukowych, literackich, artystycznych. 
9) Wiadomości o nowych książkach i czasopismach. 3) Poradnik biblio­
teczny, zawierający wskazówki o urządzaniu bibliotek, katalogowaniu 
książek i t. p. 4) Obszerny dział p. t. „Polonica u oboych“ z informa- 
cyami o wydawnictwach obcych, Polski dotyczących. 5) Dział p. t. 
„Ze świata książek11 z infoimaeyami o piacach, będących w przygoto­
waniu, rzadkościaoh bibliograficznych, wybitniejszych nabytkach biblio­
tek polskich, rękopisach, konkursach, wystawach i t. d. 6) Bibliografię 
wybitniejszych artykułów w wydawnictwach peryodycznych poltskich. 
7) Dokładną bibliografię wszystkich Ornków polskich, usystematyzowaną 
według działów. 8) Wspomnienia pozgonne 9) Odpowiedzi od redakcji.

10) Ogłoszenia.
W  mi arę  p o t r z e b y  a r t y k u ł y  bę d ą  i 1 n s i r o w a n e.
Nadto wychudzić będziu nakładem tejże firmy miesięcznik

p ® 2 s s ! s a “
pod redakcyą prof. J. Czubka, z z.asiłkiem Akademii Umiejętności, za 
wi6rająca spis aifabetyczny wszystkich wydawnie.w polskich za Każdy 
minsiąo. Nr pierwszy „Bib liugrafii polskiej11 wyjdzie z drnkn w mie­
siąca kwietnia (za styczeń, luty, marzec r. b.), następne wychodzić 

będą w odstępach miesięcznych.
Prenumerata „Przewodnika Bibliograficznego11 wraz z „Bibliografią pol­

ską11 wynosi w Krakowie rocznie 4 K, z przesyłką 4'50 K. 
Prenumeratę p;wyjmują księgarnie Gebethnera i Wolffa w Warszawie, 
Lublinie i Łodzi; Gr. Gebethnera i Spółki w Krakowie, oraz roszy3tkie 
księgarnie w kraju i zagranicą. 2061 2 2

wiffilhi KOLE
z drzewa miękkiego i Lipum Sauktum

PSZySDR9 SilaRM?
RULETY w największym wyborze 

polecają najtaniej

M  i Sho, Mó0,
Specyalne cenniki tego działu na żądanie darmo i opłatnie. 

1894 1 u

mają panowie i pani.j każdego stanu, emeryci, oraz fachowcy, 
przez objęcie zastępstwa we wszystkich miejscowość.ach pań­
stwa i za grasicą w celu zawierauia korzystnych ubezpieczeń 
życiowych z badaniem i bez badania lekarskiego, oraz sprze­
daży losów wartościowych na małe spłaty miesięczne. Udzie­
lamy najlepszych warunków, jakich dotychczas żadna inna 
insrytucya nie udziela. Ziłoszenia przyjranje: Dom Bankowy, 
Kraków, tk Bielom* 28; Lwów, ul. Senatorska 9; Czerniowce, 
Lilicngasse 6; w Morawskiej Ostrawie, Baknhutstrasse 18.

197. 4 10

SIATKI D 9 U C I A N E
surowe lub cynkowane, ogrodzenia siatkowe dla domów, 
will, ogrodów, park.w, drut kolczasty, liny druciane do 
promow, materace druciane, meble mosiężne i żelazne, 
blachy dziurowane lu1} prasowane, poleca po cerach 

abrycznych 1754 4 24

Huttsr i Schrantz, Tow. akc. w Wiedniu.
Cenniki ilustr., wzory, kosztorysy wy3yła się darmo i opłatnie. — 

Reprezentacya dla Galicyi 1 Bukowiny

D. Kurzmann, Kraków. Mostowa 10/48 Telefon 1461,

Księgarnia 0. Gebethnera i ?p. w Krako wie
poleca następujące wydawnictwa:

koron
Caro Leopold Dr. O dpraw a p. H upce i pi aw do u F. T. L ................. —-10
Gawelek Fr. dr. B ib liog ra fia  ludozm aw siw a pcJ sh iego  .................. 8 —
Konczyński T. B ani. Powieść w spółczesna...................................................  4'20
Plater-Broel hr. WŁaa Sacfory, 2 tomy. P ow ieść ................................................. 12 —
Iiodzieuńcz M. A n im a v ilis . Powieść. Wyd. 3 -c ie ................................................... 2 60
Tarnowski St. W acław  % a l e s h i ...............................................................................— '60

B o n a b y cia  w e  w szy stk ich  k s ięg a rn ia ch . 2235 1 3

i m i  a s . mira no M i
poszukuje do swego biura 228012

z kilkuletnią praktyką biurową i budowlaną.

Hf).. „

m s m g r '

l . l€ S W © « J 5 S 3 ,

ŚPIEWAKOM, AKTOROM I KAZH0ti4.ic.i0M,
■wogóle w szy stk im , 

k torycłL  zaw ód, w y m a g a  c z ę s te g o  użycia 
g ło su , p o le c a  s ię  u ż y w a n ie

HaSTYSEPTYSZiaYdli

ASTYLEM
dla

(Aptekarza II. CANONNE, w  PA R YŻU )

ic h  z n a k o m ite g o  d z ia ła n ia  n a  org a n a  
głoso-w e 1 g ard ło .

Cena pudełka IC 1.7®

^  O  N A B Y C i  A  
WE W SZYSTK ICH  APTEKACH

i składach aptecznych
^Główny skład: apteka K O R W lL L A *  

»pod murzynem.
WIEDEŃ I.

i-iifM s. YlCppIIngerstrasse 12

m m *

W m

1880

IvirS i i a d c l i o t o ą e ą  w i o s n ę
polecani do siewu 961 9 10

gospodarcze, leśiLe, waraywitc, kwiatowe,
z gwarancyą czystości i siły kiełkowania

D R Z E W K A . O W tP C « ¥ K  1 O Z D & B W E ,
K r z e w y ,  r ó f . e  p l e n n e  i  k r z a c z a s t e ,  oraz wszelkie a r t y k u ł y  
wchodząco w zakres o g r o d n i c t w a  i  r o l n i c t w a ,  T o w a r  d o n o ­

r o w y .  C e n y  n i z k i e .
C e n n ik  i s p e c y a l n e  o f e r t y  w y s y ł a m  o p ł a t n i e

E .  F r f c e p e  K r a k ó w .

XV Zwyczajna Walne Zgromadzenie
Członków

Kasy Zaliczkowej i Oszczędności
w Tuchowie

odbędzie się Jn ia  26  m a rca  3914 ra k a  o  g o d z in ie  10
rana  w lokalu Kasy.

F o rz ą d e k  d z ien n y :
1) Zagojenie Walnego Zgromadzenia;
2) Odczytanie protukołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia;
3) Sprawozdanie Dyiekcyi z czynności i rachunków za rok 

193.3;
4) Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej rocznej i wniosek na 

udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z czynności i rachun­
ków za rok 1913;

5) Wniosek Eady Nadzorczej w sprawie rozdziału czystego 
zysku za rok 1913;

6) Wybór czterech Członków na lat 6 w miejsce ustępują­
cych i jednego na lat 4;

7) Wybór Komisyi rewizyjnej rocznej. 2282
T uchów, dnia 17 marca 1914.
Prezes:

Z aw adr.h i m. p.
Sekretarz: 

I L l i m e k  m. p,

PashoitEati
młodszego pomocnika od 15 kwie­
tnia poszukuje nandcl tow.ż elazuyoh 
Karola Nowaka i Spółki w Tarnowie.

2220 2 3

W ?tiw a
bezdzietna, izraeiitha, wy 
kształcona i muzykalna, wie­
ku .około lat 35, znajdzie po­
sadę zarządczyni domu u star­
szego adwokata. Zgłoszenia 
z fotografią przyjmuje Admi- 
nistracya „Nowej Ketormy “ 
pod 2014. 2014 3 o

Ekstrakt orzechowy
d o  f a r b o w a n i a  s i w y c h  w ł o s ó w

wynalazku 
Juliuszu Józefowicza, pr-rfumora.

l € §  E
za wyrobienie posady magazy­
niera lub pomocnika, dozorcy 
L t. p. Zgłoszenia pod „Zaraz“ 
posto restante Jawiszowice.

2221 2 3

Przejeżdżającej &  Pnbl. Ęj pole­
camy Ó  nasze Ą  piękno

@ Lalki *
w krakowskich O  strojach, z wło­
sami do czesania A  i mówiące1 
$  jako najodpowiedniejszy poda­
rek O  z Krakowa. Pierwsza- 
krakowska 0  fabr. lalek, Kra­
ków, ul. Wolska 1. ^  22S3 1 5

Buchalter
rutynowany, pewny b i la n s u  a i ,  
przytem doskonały korespondent 
n i e m i e c k i ,  piszący także na ma­
szynie, poszukuje odpowiedniej po­
sady najchętniej w większym ma­
jątku, luD przedsiębiorstwie fabry- 
cznem. Zgłoszenia poa „119. E. SI.“  
poste restante K ?aL ów , za okaza­
niem kwita inserat. 2185 2 5

S M  H I
w  gm inie

poszuicnjo odbiorcow na masło de­
serowe, od 15 marca na cały rok. 
Informacyj udziela. Jan Kuj, na­
czelnik gminy, Marcinkowic, p. 
Radłów. 2222 2 2

PsMii
'.rontowy, elegancko imeblowany, 
zaraz do wynajęcia. Ulica św. Ger­
trudy 24, l i i  p., na lewo. 2197 2 2

roczny, snkz, 
H. Druciak, 1

Lespiec
sntł, h. tanio do pozbycia. 

Koszarawa, p. Jeleśnia. 
2217 2 2

18
umiejąca szyć i latv'iejs'ią kra- 
wieczyznę, potrzebna jest za­
raz do wyręczania pani domu. 
Zgłoszenia z odpisem świa­
dectw pod adresem. S. Na- 
rzymska, Okocim. 2013 4 4

Piss
5-miesięczny, 'egawiec, tanio do 
sprzedania. Kraków, ul. św. Seba- 
styana 5. — Wiadomość n Btróża. 

2200 2 2

W illa  murowana z 2 morgowym 
ogrodem, 21/, kilom, od Kra­

kowa oddalona, jest do sprzedania. 
Zgłoszenia listowne przyjmuje Ad- 
ministracya „Nowej Reformy “ pod 
„W illa " . 2247
------------------------------------------------------  ą

Domek z  oirodem
większym, owocowym, -araz za do­
brym czynszem wydzierżawię, w 
pobliżu obrębu Wielkiego Krakowa 
lnb blisko na prowincyi, tylko z do­
godną kolejową komunikacją. Zgło 
szenia: Jan Dąbrowski 75 poste rest 
Kraków, za okazaniem Kwłtn irise- 
ratowego. 2239 9 3

Jako nieszkodliwy środek kosme­
tyczny (w jedny n flakonie) nasz 
Ekstrakt nadajo się najlepiej do 
poprawieni" barwy włosów spłowia­
łych, siwych lub radych na kolor

brunati y, szatyn i blond.
Flakon kor. 3 flakonik prób. kor. 
1.20. — Sprzedaż w Krakow ie: u 
Heima i Sp.- Rynek, Linia A B ; 
J. Hanaka i Sp., Szewska 1. 5; Fr. 
Zopotha i Sp., Sienna 1. 12; Sporna 
i Ski, oraz Komorowskiego, u* Flo­

ry a ńska.
We .w ow ie: u P. Nikolasohai Sp., 
ul. Kopernika 1. 1; A. Bcacocka. 
ul. Kooernika 1. 5. 1949 2 10

SpólniKa
z kapitałem 3000 koron, poszakcjo 
się do rentownego interesu. Facho­
wość niekonieczna. Knpcy podróżu­
jący mają pierwszeństwo. Dochód 
minimum 3000 korou rocznie. Zgło­
szenia pod „Handlowiec 300011 posto 
rest. Kraków gł poczta. 2182 2 l

U±milfe$ się
młody urzędnik z panną wy­
kształconą, mającą pewnj po­
sag. „3018‘- poste rest. Kra­
ków, za okazaniem kwitu iu- 
seratowego. 2212 1 2

Małżeństwo.
D o b r z e  s y t n c w a n y ,  sadu w 
separowany, poszukaje trwarzy szki 
życia (ślub cywilny). Panie sot.., 
młode rduwj, emerytki i panny do 
lat 35, przystojne, miłej powierz­
chowności, mające chęć prowadze­
nia i przyczynienia się do jakiego­
kolwiek interesu, lub takowy mogą 
posiadać, raczą zgłosić swoje „curri­
culum vitat-“ odwrotnio z adresem 
pod „Przyszłość 14.000“  po >te rest. 
Krakuw gł. poczta, za okazał'iem 
kwito inseratowego. Rzecz traktuję 
na soryo, ustnio obszernie, 6163

i  Na rauty
I  wesela, pikniki i zabawy -0- 
S  warzyskie, wypożycza pot 
a  cclanę, szkłt, noże, widelce 
a  ’ i łyżki

f  W .  L i b i n s k i g
®  dawniej StaLrawi. i Turek ©
©  K raków , ul. K arm elicka I. g. W
©  Wlelkt wybór ser cisów  
©  slotowych. 1D64 9 10

ZidrokuriMateiackiei w Krakowie, ul. Jag^llońska 10. R z ą d c a  d r u k a r n i  L  K .  G o i a L p


